
Odsłonięcie popseisia 
gen. Świerczewskiego

na trasie W-Z

WARSZA W A (PAP)
28 bm., w 10 rocznicę śmierci 

gen. Karola Swierczewskiego- 
Waltera, odsłonięto na nazwa­
nej jego imieniem trasie W—Z 
w Warszawie popiersie boha­
tera walk „za wolność waszą i 
naszą”.

Rozległy skwer u wylotu tu­
nelu trasy W—Z wypełniły 
tłumy mieszkańców stolicy. 
Liczne poczty sztandarowe, de 
legacje zakładów pracy z wień 
cami stanęły czworobokiem wo 
kół zakrytego jeszcze pomni­
ka.

Przybywają członkowie ko­
mitetu obchodu 10 rocznicy 
śmierci gen. Świerczewskiego 
najbliższa rodzina oraz polscy 
i hiszpańscy towarzysze broni 
generała WTaltera.

Przy dźwiękach hymnu na­
rodowego zastępca przewodni­
czącego prezydium St. RN do­
konuje odsłonięcia popiersia. 
Na trzech granitowych stop­
niach wznosi się cokpł, na któ­
rym spoczywa wyrzeźbione we 
dług projektu prof. Jesiona w 
czarnym granicie popiersie. Na 
cokole napis: „Karol Swier- 
czewski-Walter, 1897—1947”.

Za ceną życia
PARYŻ (PAP)
Japoński komitet do spraw 

zakazu broni masowej zagła­
dy postanowił wysłać w oko­
lice Wyspy Bożego Narodze­
nia, gdzie mają odbyć się do­
świadczenia brytyjskie „mię­
dzynarodową grupę protesta­
cyjną” złożoną z ochotników 
japońskich i zagranicznych 
pragnących za cenę życia 
przeciwstawić się próbom z 
bronią masowej zagłady. Sie­
dem tysięcy Japończyków 
pragnie udać się na statkach 
w pobliżu Wyspy Bożego Na­
rodzenia, aby zaprotestować 
w ten desperacki sposób prze­
ciwko zamierzonym przez W. 
Brytanię próbom z bombą 
■wodorową.
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Dalszy krok w kierunku zacieśnienia przyjaźni

W Delhi podpisano
wspólne oświadczenie i umowę

o współpracy kulturalnej
MIĘDZY POLSKA A INDIAMI
DELHI (PAP)
W środę po południu premier Cyrankiewicz, jego mał­

żonka i członkowie delegacji żegnani serdecznie przez 
bardzo gościnnych gospodarzy, wyjechali w podróż po 
Indiach. Będzie ona trwała 7 dni i z pewnością dostarczy 
wielu ciekawych wrażeń.

W Delhi delegacja spędziła 
trzy wypełnione bogatym pro 
gramem doby. W ciągu tych 
trzech dni premier Cyrankie­
wicz wygłosił siedem przemó­
wień, poprowadził konferen­
cję prasową, zwiedził dwa in­
stytuty naukowe, spotkał się 
z przedstawicielami mieszkań 
ców Delhi, wziął udział w kil­
ku przyjęciach, złożył wizyty 
czołowym mężom stanu Indii, 
odwiedził parlament, lecz co 
najważniejsze, przeprowadził 
owocne rozmowy z premie­
rem Nehru, które zakończyły 
się w środę po południu pod­
pisaniem wspólnego oświad­
czenia polsko-indyjskiego o- 
raz umowy o współpracy kul­
turalnej między obu krajami. 
—Wspólna deklaracja przynosi po­
twierdzenie wiary obu krajów w 
pięć zasad pokojowego współist­
nienia i przypomina raz jeszcze te 
zasady, które powinny stać się

Całkowita rehabilitacja
b. kierownictwa PLL „LOT“

( WARSZAWA (PAP)
28 bm. zakończyła się przed 

Sądem Wojewódzkim dla m. 
st. Warszawy 3-dniowa roz- 
pr a we wznowionym obec­
nie głośnym przed kilku la­
ty procesie kierownictwa PLL 
„Lot”.

Na ławie oskarżonych zasie­
dli skazani w 1949 r. wyrokiem 
Wojskowego Sądu Rejonowego 
na karę śmierci (w 1950 r. kara 
ta została im zamieniona na 
dożywotnie więzienie): b. dy­
rektor naczelny PLL „Lot” — 
Wojciech Zieliński i przedsta­
wiciel francuskiej firmy „Ofe- 
ma" — Wacław Litwinowicz 
oraz skazany na karę doży­
wotniego więzienia wicedyrek­
tor „Lot” — Eugeniusz Ro­
land.

W Wielkopclsce 
rozpoczęto 
sadzenie ziemniaków

POZNAŃ (PAP)
We wszystkich gospodar­

stwach rolnych Wielkopolski 
zarówno państwowych, jak 
chłopskich, siewy zbóż ja­
rych, grochu i peluszki są 
już poważnie zaawansowane.

W kilku gromadach zakoń­
czono siewy niektórych zbóż 
jarych, między innymi w gro­
madach Osowo, Krobia i Łą 
ka Mała w pow. gostyńskim.

W niektórych gospodar­
stwach rozpoczęto także sa­
dzenie wczesnych ziemnia­
ków. Na przykład pracownicy 
zespołu PGR w Naramowi­
cach zasadzili ziemniaki na 
obszarze około 10 ha. Wczes­
ne odmiany ziemniaków sa­
dzą również rolnicy w pow. 
kępińskim oraz członkowie 
spółdzielni produkcyjnych 
Sady, Krąplewo i wielu in­
nych.

Na podstawie starego aktu 
oskarżenia całkowicie sprzecz­
nego z prawdą obiektywną, 
Zieliński, Roland i Litwino­
wicz postawieni zostali pod za­
rzutem sabotażu i szpiegostwa, 
destrukcyjnej gospodarki sprzę 
tern lotniczym i urządzeniami 
technicznymi Polskich Linii 
Lotniczych. Spreparowano też 
zarzut pobierania dużych pro­
wizji przy kupnie samolotów 
francuskich.

Przewód sądowy udowodnił 
w całej rozciągłości bezpod­
stawność zarzutów postawio­
nych oskarżonym. Oskarżeni 
odwołali wszystkie swoje wy­
jaśnienia obciążające ich wza­
jemnie. Stwierdzili, iż wyjaś­
nienia te złożone były pod 
wpływem przymusu fizycznego 
i psychicznego.

Na wniosek prokuratora sąd 
28 bm. umorzył postępowanie 
w7 sprawie przeciwko Zieliń­
skiemu, Rolandowi i Litwino- 
wiczowi, stwierdzając całkowi­
ty brak znamion przestępstwa 
w ich czynach.

W uzasadnieniu sąd stwier­
dził m. Łn., iż wszyscy oskarże- 
n? w swej pracy kierowali się 
dobrze rozumianym interesem 
gospodarczym Polski.

podstawą stosunków między 
wszystkimi narodami świata. Obaj 
premierzy nalegają w swym o- 
świadczeniu na podjęcie konsek­
wentnych wysiłków mających na 
celu zmianę rozwoju wydarzeń i 
danie zaniepokojonemu niedawny­
mi wydarzeniami światu lepszej 
nadziei na pokój i współpracę. O- 
świadczenie wskazuje przede 
wszystkim na konieczność osiąg­
nięcia wreszcie postępu w dzie­
dzinie rozbrojenia, na niezbędny 
zakaz broni masowej zagłady i 
przerwanie doświadczeń z tą bro­
nią. Sprawy Bliskiego Wschodu 
wymagające pilnie rozwiązania po 
winny być rozpatrywane na za­
sadzie uznania niepodległości kra­
jów tej strefy, na podstawie współ 
pracy z nimi jako państwami su­
werennymi, nie zaś na płaszczyź­
nie siły bloków.

Choć nie ma o tym mowy w o- 
świadczeniu, lecz wydaje się nie­
wątpliwe, że dyskusje, jakie to­
czyły się w Delhi, wykazały raz 
jeszcze współzależność między po­
kojem i bezpieczeństwem w Euro­
pie i w Azji. W przemówieniu wy­
głoszonym w parlamencie, w od­
czycie w indyjskiej Radzie Spraw 
Międzynarodowych, na konferen­
cji prasowej i przy innych oka­
zjach premier Cyrankiewicz wy­
jaśniał doniosłe znaczenie pokojo­
wego uregulowania problemu nie­
mieckiego i stworzenia systemu 
bezpieczeństwa ogólnoeuropejskie­
go nie tylko dla pokoju w Euro­
pie, lecz i na całym świecie.

Jednocześnie ze wspólnym 
oświadczeniem premierzy 
podpisali umowę o współpra­
cy kulturalnej. Po trzyletniej 
umowie handlowej oraz po­
rozumieniach w sprawie że­

Mistrzostwa Polski 
w boksie

W hali Stoczni Gdańskiej 
rozpoczęły się 28 bm. finało­
we bokserskie mistrzostwa 
Polski, które trwać będą do 
31 bm.

29 bm. w ćwierćfinałach walczyli 
między innymi: Litke (Poznań), 
Boczarski (Warszawa), Zawadzki 
(Poznań), Piński (Szczecin), Wytyk 
(Poznań), Majchrzak (Kielce), 
Grzelak (Poznań).

Ćwierćfinałowe walki seniorów 
rozpoczęły się przy wypełnionej 
widowni hali Stoczni Gdańskiej. 
W wadze koguciej najciekawszy 
pojedynek, który był właściwym 
finałem tej wagi, stoczył Burzyń­
ski (Kraków) — Kaszuba (Poznań), 
wygrał po zaciętej walce 3:2 Bu­
rzyński.

3500 samochodów i 14 tys. motocykli

glugi i telekomunikacji jest 
to czwarty ważny krok zmie­
rzający do zacieśnienia współ 
pracy między Polską a India­
mi, podjęty w ciągu ostatnich 
dwóch lat.

sprowadzimy
WARSZAWA (PAP)
Od kilku tygodni trwają z 

przedstawicielami szeregu 
firm zagranicznych rozmowy w 
sprawie importu do Polski ma­
łolitrażowych samochodów o- 
sobowych. Część tych rozmów 
zakończona już została podpi­
saniem ciekawych transakcji, 
z których wynika, że import 
samochodów dla indywidual­
nych odbiorców będzie w br. 
bez porównania większy niż w 
latach ubiegłych.

Największy kontrakt podpi­
sano z włoską firmą „Fiat”. 
Przewiduje on dostawę w cią­
gu najbliższych trzech miesię­
cy 2 tys. bardzo ekonomicz­
nych w eksploatacji samocho­
dów małolitrażowych typu 
„Fiat 600”.

Dalsze kontrakty — to trans 
akcja na dostawę 300 samocho 
dów osobowych marki „Re­
nault” i Simca” oraz z przed­
siębiorstwem DIA z NRD na 
750 „Wartburgów” i 450 samo­
chodów „P-70”.

Rozważana jest także możliwość 
importu z krajów zachodnich po­
ważnej ilości samochodów używa­
nych.

Niezależnie od wszystkich tych 
transakcji pewna ilość samocho­
dów angielskich marki „Stan- 
dard“ została zakupiona do sprze. 
dąży za dewizy przez bank PKO 
w ramach tzw. eksportu wewnętrz 
nego.

W zakresie importu motocykli 
dokonano także szeregu transak-

z zagranicy
cji na liczbę ponad 14 tys. sztuk. 
Przewidziany jest import moto­
cykli „Jawa" z CSR, „Avo" z NRD 
oraz „Panonia" z Węgier.

Przygotowywany jest kontrakt 
na zakup nowoczesnych skuterów 
produkcji włoskiej o pojemności 
silnika 150 cm sześć. Prywatni od­
biorcy zaopatrywani będą także w 
motocykle produkcji krajowej.

Dzieci węgierskie 
w gościnie 
u warszawskich robotnik^

WARSZAWA (PAP)
28 bm. przybyła do Warsza­

wy na zaproszenie załogi War 
szawskiej Fabryki Mydła i 
Kosmetyków grupa 40 dziew­
cząt i chłopców węgierskich w 
wieku od 7 do 14 lat — dz.eci 
pracowników zakładów prze­
mysłu tłuszczowego w Buda­
peszcie.

Dzieci węgierskie przebywać 
będą około pół roku w demach 
wypoczynkowych w Świdrze i 
Podzamczu. Koszt ich utrzy­
mania pokryje fabryka, prze­
znaczając na ten cen — zgod­
nie z uchwałą Rady Robotni­
czej — część funduszu zakłado­
wego.

Razem z dziećmi przybyli do 
Polski nauczyciele węgierscy.

New Delhi. Premier J. Cyrankiewicz składa kwiaty na gro- 
bie Gandhiego.

CAF — Fot. Zygm. Wdowiński Radiofoto

Gzy naprawdę luksus?
Niedocenianie handlu zagranicznego 

odbija się niekorzystnie na całokształcie 
zagadnień gospodarczych naszego kraju. 
Odczuwamy w tej chwili dotkliwy brak 
rezerw dewizowych na import potrzeb­
nych nam surowców, maszyn i urządzeń 
przemysłowych. Trudna sytuacja ekono­
miczna stwarza konieczność rozszerzenia 
międzynarodowych kontaktów gospodar­
czych. Pod tym właśnie kątem rozpa­
trywać należy celowość obecnej wizyty 
premiera Cyrankiewicza w krajach azja­
tyckich

Podróż naszego premiera obejmuje 
kraje zamieszkałe przez z górą miliard 
ludzi. Narody tych do niedawna jeszcze 
kolonialnych krajów7 przystępują obecnie 
do likwidacji zacofania gospodarczego. 
Realizacja tego celu stawia przed nimi 
konieczność importu ogromnej ilości ma­
szyn i urządzeń przemysłowych, produk­
tów chemicznych itp.

Wiemy, że zadania gospodarcze naszej 
pięciolatki wymagają poważnego wzrostu 
eksportu, przy czym dążeniem naszym 
jest aby główną jego pozycją były róż­
nego rodzaju maszyny, urządzenia prze­
mysłowe. środki transportu — a więc 
produkty, w których zawarta jest naj­
większa ilość uprzedmiotowionej pracy 
polskiego robotnika.

Musimy przy tym zdawać sobie spra­
wę z tego, że wielkich rynków zbytu na 
nasze maszyny nie znajdziemy w rozwi­
niętych krajach kapitalistycznych, które 
dysponują przecież o wiele doskonalszy­
mi urządzeniami przemysłowymi niż my 
Tvm wielkim rynkiem zbytu na nasze 
produkty mogą być właśnie dążące do 
samodzielności i rozwijające się gospo­
darczo kraje azjatyckie.

I jeszcze jedno: wiemy jak ograniczo­
ną bazę niektórych surowców7 posiada 
nasz przemysł. Niezmierzone i niezbada­

ne jeszcze obszary Azji kryją w sobie 
niewyczerpane bogactwa wszelkich su­
rowców mineralnych i roślinnych, które 
w drodze gospodarczej wymiany mogą 
stanowić ważne źródło zaopatrzenia na­
szego przemysłu.

Jak z tego widać, już samo wyrachowa­
nie ekonomiczne wystarcza, aby po­
dróż naszego premiera uważać jako nie­
zwykle ważne wydarzenie w życiu na­
szego narodu. A przecież istnieją jeszcze 
niemniej ważne, w7zględy poli­
tyczne. Podróż polskiego męża stanu 
do Indii, Chin, Burmy i innych krajów 
Azji, to pierwszy w historii naszego kra­
ju bezpośredni kontakt dyplomatyczny 
na arenie międzynarodowej na tak sze­
roką skalę. Jego celem zaś jest pozyska­
nie dla Polski miliarda przyjaciół. Trze­
ba również widzieć, że nie jest to już 
miliard ciemnych zniewolonych ludzi, 
lecz takich, którzy zdobywszy niepodle­
głość tworzą dziś nowe koncepcje po­
lityczne i społeczne, a ich głos ma 
ogromne znaczenie w sprawach wojny 
i pokoju. Ten miliard, wolnych Azjatów 
będzie w coraz większym stopniu wy­
wierał wpływ na kształtowanie się przy­
szłego oblicza świata.

Tym bardziej dziwi nas fakt, że tu 
i ówdzie słyszy się głosy zarzucające pre­
mierowi iż nie bacząc na trudną sy­
tuację płatniczą naszego kraju, pozw7ala 
sobie na luksus kosztownych wizyt w od­
ległych o tysiące kilometrów krajach. 
Zarzut niepoważny i pozbawiony wszel­
kich podstaw. Po pierwsze polskiej de­
legacji rządowej udzielają gościny po­
szczególne kraje, które ją zaprosiły, a po 
drugie skutki tej wizyty mogą przy­
nieść dla naszego kraju nieocenione 
wprost korzyści, z których dwie tylko 
staraliśmy się Czytelnikowi uzmysłowić.

F B.

organ zae;a gospodarcza
rzemiosła

WARSZAWA (PAP)
Rzemieślnicy zrzeszeni w 

pomocniczych spółdzielniach 
rzemieślniczych po raz pierw­
szy od czasu istnienia tych 
spółdzielni zebrali się 28 bm. 
na krajowym zjeżdzie.

W pierwszym dniu obrad 
komitet organizacyjny Związ­
ku Rzemieślniczych Spółdziel­
ni Zaopatrzenia i Zbytu złożył 
delegatom sprawozdanie ze 
swej czteromiesięcznej dzia­
łalności.

Program drugiego dnia o- 
brad przewiduje podjęcie 
uchwały o powołaniu Zwązku 
Rzemieślniczych Spółdzielni 
Zaopatrzenia i Zbytu oraz 
uchwalenie statutu związku i 
statutu spółdzielni.

API informuje:

Powstają 
nowe kopalnie

Już wkrótce nowa kopalnia 
„Halemba” koło Nowego By­
tomia włączy się do pracy w 
przemyśle węglowym. Jej pier 
wszy węgiel — około 350 ton 
dziennie w początkowym okre 
sie — wydobyty zostanie w 
lipcu br. W miarę rozbudowy 
kopalni wydobycie będzie 
wzrastało, a do 1964 r. prze­
kroczy 5 tys. ton dziennie. Wę 
giel „Halemby” to węgiel ko­
ksujący, wysokiej jakości, bar 
dzo poszukiwany przez hut­
nictwo.

W tej chwili w kopalni do­
biegają końca prace przedeks- 
ploatacyjne. Wydrążono już 
tysiące metrów chodników i 
przekopów; przeciągnięto ty­
siące metrów torów i drutów 
trakcji elektrycznej; ponad 
400 mtr. w głąb sięgają szy­
by — wydobywczy i wentyla­
cyjny. Równocześnie na po­
wierzchni trwa budowa „za­
plecza”: magazynów, warszta­
tów, kotłowni, urządzeń so­
cjalnych. Kopalnia „Halemba” 
będzie zmechanizowana — ma 
szyn i urządzeń dostarczą jej, 
poza przemysłem krajowym, 
również fabryki angielskie i 
francuskie.

Cytryny - wkrótce
WARSZAWA (PAP)

Od pierwszych dni marca w 
Warszawie i wielu innych mia­
stach brakuje cytryn. „Delikate­
sy" otrzymują wprawdzie pewne 
partie tych owoców, ale są to ilo­
ści nie wystarczające i praktycznie 
cytryn w sklepach nie ma. Zda­
rza się natomiast coraz częściej, 
że handlują nimi spekulanci — 
sprzedając bezkarnie cytryny po 
wygórowanych cenach.

Jak informuje Min. Handlu We­
wnętrznego, „kryzys cytrynowy" 
ma trwać do końca bież, miesią­
ca. w drugim kwartał* w wyniku 
realizacji nowych kontraktów 
handlowych dostawy cytryn po­
ważnie się zwiększą i będą prawie 
tak wysokie, jak w początkach br.



Prasa zachodnio - niemiecka 
śledzi bacznie wydarzenia w 
Polsce, a zwłaszcza wszystko 
to, co dotyczy stosunków pol­
sko-niemieckich, Ostatnio zwró 
cila uwagę na zapowiadaną po­
dróż kardynała Wyszyńskiego 
do Rzymu, gazeta

„Frankfurter
Allgimena Zsityng** 
która w korespondencji z Wa­
tykanu pisze:

„W zakres głównych tematów w 
czasie pobytu kardynała Wyszyń­
skiego w Rzymie wejdą również 
stosunki niemiecko-polskie.”

„W Rzymie przewiduje się, że 
zagadnienie stosunków polsko-nie­
mieckich stanowić będzie w naj­
bliższych latach główny temat dy 
plomacji niemieckiej przy Waty­
kanie. W Bazylice św. Piotra jed­
na z kaplic przygotowywana jest 
obecnie na kaplicę Madonny Czę­
stochowskiej i uroczystość poświę­
cenia tej kaplicy odbędzie się w 
czasie pobytu kardynała Wyszyń­
skiego w Rzymie.”

Tegoroczny VI Światowy Fe­
stiwal Młodzieży i Studentów 
w Moskwie (28 Hyca do 11 
sierpnia) spowodował wydanie 
przez Departament Stanu USA
okólnika 
krajach 
tyckiego 
„wszelki

do ambasadorów w 
bloku północno-atlan-

(NATO), aby na 
sposób przeciwdziałali

wyjazdowi młodzieży do 
skwyN

W związku z tym:
„Prawda1*

Mo-

w sprawie Bliskiego Wschodu

musza być przestrzegane
Oświadczenie agencji TASS

AfOSW.4 (PAP)
Agencja TASS opublikowała 

następujące oświadczenie:
Ostatnio- oświadczenia nie­

których polityków izraelskich 
i głosy prasy francuskiej coraz 
częściej mówią o przygotowy­
waniu przez Izrael nowej a- 
gresji przeciwko Egiptowi. Wy 
powiedz: polityków Izraela za­
wierają wyraźne pogróżki pod 
adresem Egiptu. 19 marca ty­
godnik amerykański „News­
week” zamieścił oświadczenie 
premiera Izraela Ben Gurio- 
na, głoszące, że jeśli żądania 
Izraela dotyczące warunków że 
glugi w zatoce Akaba nie zo­
staną zaspokojone — „Izrael 
rozpocznie wojnę”. Radio izra­
elskie nadało deklarację Ben 
Guriona złożoną w parlamen­
cie, że „jeżeli na terytorium 
Gazy dokonane będą próby

przywrócenia sytuacji sprzed 4 
miesięcy, wypływającej z ukła 
du rozejmowego, to Izrael za­
żąda swobody działania i uży­
cia swych sił zbrojnych”.

Składając podobne oświad­
czenia politycy izraelscy demon 
stracyjnie ignorują uchwały 
Zgromadzenia Ogólnego NZ,
potępiające postępowanie

Na konferencji rozbrojeniowej
Pańsiwa zachodnia

Eksport W zwiększa się

pisze:
„Taki krok rządu 

precedensu. Rząd 
otwarcie wtrąca się 
wnętrznych innych

USA jest bez
amerykański 

do spraw we- 
państw. Nie

da się tego pogodzić z elementar­
nymi normami prawa międzyna­
rodowego."

„Dla uzasadnienia swego stano­
wiska wobec Festiwalu koła rzą­
dzące w USA powołują się na 
istniejące napięcie w sytuacji mię 
dzynarodowej i starają się przed­
stawić Festiwal jako przedsię­
wzięcie o „charakterze komuni­
stycznym”.

przyjęły propozycję
radziecka

LONDYN (PAP)
Jak donosi Agencja Reute­

ra, przedstawiciele państw 
zachodnich w Podkomisji Roz 
brojeniowej ONZ zaaprobo­
wali w środę propozycję ra­
dziecką, by sprawę doświad­
czeń z bronią jądrową roz­
patrzyć w pierwszej kolejno­
ści.

Tym samym więc jak

Izraela i biorące w obronę 
słuszne prawa państwa egip­
skiego. Politycy ci równocześ­
nie dają do zrozumienia, że 
USA udzieliły Izraelowi ja­
kichś gwarancji wymierzo­
nych przeciwko krajom arab­
skim. Mówi się także, że wspo­
mniane gwarancje zostały o- 
pracowane na mocy Gentlemen 
Agreement, zawartym między 
sekretarzem stanu USA i mi­
nistrem spraw zagranicznych 
Izraela, zaś premiera Francji 
Molleta 1 ministra spraw za­
granicznych Pineau o gwaran­
cjach tych powiadomiono.

Jak wynika z informacji 
prasy zagranicznej, oficjalni 
przedstawiciele rządu francu­
skiego również zapewnili rząd 
Izraela, że Francja ze swej stro 
ny dotrzyma obietnic i poprze 
Izrael w wypadku wznowienia 
przez niego agresji przeciwko 
Egiptowi. Podkreśla się, że w 
razie potrzeby lotnictwo fran­
cuskie gotowe jest do wzięcia 
udziału w napaści na Egipt i 
osłaniania z powietrza wojsk 
izraelskich. Demonstruje się 
przy tym otwarcie posunięcia 
czynione we Francji a mające 
charakter przygotowań do u- 
działu Francji w nowej agresji 
przeciwko Egiptowi.

Kierownicze koła Związku 
Radzieckiego oświadczają, że 
rząd radziecki był i nadal po- 
zostaje zdecydowanym prze­
ciwnikiem stosowania siły wo­
bec krajów Bliskiego i Srodko 
wego Wschodu i w ogóle sto­
sowania siły w stosunkach mię 
dzynarodowych. Rozpętanie no 
wej agresji przeciwko Egipto­
wi stworzyłoby niebezpieczna 
sytuację, stałoby się groźbą 
wybuchu nowego konfliktu wo 
jennego, co przyniosłoby nie­
pożądane skutki dla sprawy 
pokoju. Z powyższych wzglę­
dów koła te stanowczo potę­
piają stanowisko ekstermistycz 
nych kół Izraela, a także Fran­
cji, które zamiast przyczyniać 
się do pokojowego uregulowa­
nia wytworzonej na Bliskim i 
Środkowym Wschodzie sytua­
cji, umyślnie i sztucznie pod­
sycają namiętności i przygo­
towują nowe niebezpieczne a- 
wantury.

WARSZAWA (API)
Dzięki szybkiemu rozwojowi 

przemysłu Niemiecka Republika 
Federalna osiągnęła w ub. roku 
znaczny wzrost eksportu. Ogólna 
ilość transakcji przemysłowych 
wzrosła o 12,3 proc, w porównaniu 
z rokiem 1955, przy czym eksport 
wzrósł o 21 proc. Przewaga eks­
portu nad importem osiągnęła w 
bilansie hadlowym z ub. . roku 
rekordową cyfrę 1245 milionów ma 
rek zachodnich.

Ponieważ NRF eksportuje przede 
wszystkim produkty gotowe lub 
półfabrykaty, a importuje surow­
ce, zwyżka cen na rynkach świa-

kowego Wschodu, gdzie konku­
rencja Wielkiej Brytanii i Francji 
bardzo się zmniejszyła.

towych jest dla niej prawie 
sze korzystna. Tak właśnie 
w ubiegłym roku.

zaw- 
było

Dodatnie salda bilansu handlo­
wego, osiągane od czasu reformy 
monetarnej w 1948 roku, pozwo­
liły znacznie zwiększyć rezerwy 
dewizowe, które były znikome w 
pierwszych latach po wojnie. Pod 
koniec 1956 roku rezerwy dewizo­
we NRF wynosiły przeszło cztery 
miliardy dolarów, czyli więcej niż 
wynoszą rezerwy dewizowe Wiel­
kiej Brytanii i krajów Wspólnoty 
Narodów razem wzięte. W związ­
ku z osiągnięciem tak rekordowej 
cyfry rząd boński rozważa rnożli-
w ość zwrócenia 
nych długów w 
nie jszym.

Zasoby banku 
kich zwiększyły

swych powojen-
terminie wcześ-

krajów niemiec- 
się dzięki znacz-

Prasa obydwu państw nie­
mieckich omawia z wielką u- 
wagą odpowiedź Bułganina na 
list kanclerza Adenauera. W 
artykule wstępnym, wychodzą­
cy w poniedziałki we wschod­
nim Berlinie

Vorwaerłs“
zauważa:

„Rząd radziecki znowu wystą­
pił z inicjatywą polepszenia sto­
sunków między NRF a ZSRR. O- 
becnia zależy od rządu w Bonn, 
aby tym razem wyciągnięta ręka 
została przyjęta, i aby przyszłe 
rozmowy uwieńczone zostały suk-
cesem
ckiego

w interesie całego niemie- 
narodu”.

Pismo

and

Amerykańskie

„U- S. News
World Report

stwierdza agencja— ustąpili 
oni z zajmowanego dotych­
czas stanowiska, że na pierw­
szym miejscu porządku dzień 
nego należy umieścić pro­
blem ograniczenia zbrojeń 
konwencjonalnych, gdyż — 
jak przypuszczano — łatwiej 
będzie osiągnąć postęp w tej 
właśnie dziedzinie.

Po tygodniowej dyskusji 
nad ogólnymi zasadami roz­
brojenia Podkomisja Rozbro­
jeniowa rozważała sprawę, w 
jakiej kolejności należy omó­
wić poszczególne dziedziny 
rozbrojenia.

Agencja Reutera podaje. że 
uzgodniono następującą kolej 
ność omawiania problemów:

i. doświadczenia z bronią ją­
drową;

2. ograniczenie zbrojeń konwen­
cjonalnych;

3. redukcja zbrojeń jądrowych;
4. organizacja międzynarodowej 

kontroli oraz systemy inspekcji 
międzynarodowej;

5. kierowane pociski i rakiety;
6. strefy ograniczonych zbrojeń;
7. pozostałe dziedziny rozbroje­

nia.

Godny podkreślenia
fakt, że doniesienia 
przygotowaniach <

prasy
jest 

r o
czynionych

we Francji do nowej agresji 
przeciwko Egiptowi nie zostały 
zdementowane przez rząd fran 
cuski.

Wszystkie te okoliczności nie 
mogą ujść uwagi światowej o- 
pinii publicznej, która zdecy­
dowanie potępiła agresję An­
glii, Francji i Izraela przeciw­
ko Egiptowi. ■ Okoliczności te 
świadczą, że kolonizatorzy i 
ich sługusy nadal igrają z 
ogniem, że kontynuowane są 
próby posłużenia się Izraelem 
jako inicjatorem nowej niebez 
piecznej prowokacji przeciwko 
Egiptowi i innym państwom 
arabskim, broniącym swej su­
werenności i słusznych praw.

PAN
współpracować będzie 
z Akademiq Nauk 
ZSRR

Potworna eksplozja 
w fabryce 
sztucznych ogni

Z Mexico-City donoszą, że 5 km 
od stolicy Meksyku nastąpiły 27 
bm. w fabryce ogni sztucznych 2 
silne eksplozje dynamitu, podczas 
których — według ostatnich do­
niesień — zostało zabitych 2« osób, 
a około 150 odniosło rany, w tym 
122 osoby rany ciężkie. 20 osób za­
ginęło bez wieści.

nej poprawie we wszystkich nie­
mal dziedzinach bilansu płatni­
czego, a więc dzięki zwiększeniu 
dodatniego salda bilansu handlo­
wego, zwiększenia dochodów z
turystyki oraz 
stacjonujących

dzięki wydatkom
NRF

armii. Należy podkreślić,
obcych 
że po-

(PAP)

moc amerykańska w ścisłym tego 
słowa znaczeniu, to jest bez 
uwzględnienia wydatków wojsko­
wych, zmniejszyła się znacznie w 
ciągu ostatnich kilku lat, co jed­
nak nie wpłynęło ujemnie na bi­
lans płatniczy NRF.

Za wcześnie jest jeszcze, aby są­
dzić, jakie będą perspektywy w 
tej dziedzinie w roku 1957. Można 
jednak przypuszczać, że eksport 
zachodnlo-niemieeki jeszcze wzroś 
nie, szczególnie na rynkach Srod-

huka w walce z rakiem
Zpany profesor francuski, 

Jean Bernard, specjalista od 
zagadnień raka, oświadczył w 
tych dniach, że dotychczasowe 
osiągnięcia w walce z rakiem 
są bardzo poważne i „problem 
dojrzał już do rozwiązania”. 
Jednakże całkowity triumf me­
dycyny nad tą straszną choro­
bą jest kwestia czasu, a prze­
de wszystkim funduszów. W 
obecnej chwili uczeni prowa­
dzący doświadczenia i badania 
znajdują się w krytycznym
wprost położeniu, 
współpracowników

Dwóch 
profesora

Bernard, uczonych światowej 
sławy, otrzymuje wynagrodzę 
nie zupełnie niewspółmierne 
do ich kawlifikacji i wiedzy. 
,.Gdy zbieramy się na posie­
dzeniu — oświadczył prof. Ber 
nard — poświęcamy większość 
czasu nie na opracowywanie 
planów doświadczeń, ale na 
zastanawianie się, skąd wziąć 
fundusze na... marchewkę, któ­
rą żywimy nasze myszy do-

świadczalne”. Co więcej, w la­
boratorium prof. Bernard do­
konano ostatnio doświadczenia, 
które pozwala na przeprowa­
dzenie ośmiu rodzajów badań 
nad zagadnieniem zwalczania 
raka. Z powodu braku odpo­
wiednich kredytów, sprawdza­
nie tych hipotez nie może się 
odbywać jednocześnie, lecz 
stopniowo. Jeżeli ostatnia hi­
poteza będzie słuszna, straci 
się wiele cennego czasu.

Prof. Bernard nie traci jed­
nak nadziei, że w wyniku skru 
pulatnych i wytrwałych badań 
medycyna zwycięży w końcu 
raka. Profesor zaapelował do 
opinii publicznej, aby dopomo­
gła uczonym w osiągnięciu te­
go zwycięstwa. (API)

Z kromki dypiomatvcznei
WARSZAWA (PAP)

Rada Państwa mianowała ob. 
Aleksandra Wolskiego ambasado-

omawiając wyniki rozmów Ei­
senhower — Macmillan na Ber 
mudach daje artykułowi wstęp­
nemu tytuł:

„Upadek 1 zagłada imperium 
brytyjskiego?” „Anglia — zdaniem 
tego pisma — nie ma innego wyj­
ścia, jak tylko podporządkowanie 
swej polityki interesom USA.”

„Niewątpliwie w każdej współ­
pracy ze Stanami Zjedoczonymi 
rola kierownicza przypadłaby 
USA. Gdy Chodzi o sprawy Euro­
py Zachodniej Anglia być może, 
nie będz.ie zadowolona, że na 
kontynencie kierownictwo przej­
dzie w ręce Niemiec. Jest to bar­
dzo możliwe, gdyż Niemcy stają 
się coraz widoczniej silniejsze.”

Zapowiedź USA przyłączenia 
się do Paktu Bagdadzkiego wy­
wołała następującą uwagę pis­
ma

Pomoc Polski
dla Wietnamu

HAN01 (PAP)
Polska oraz Chińska

WARSZAWA (PAP)
27 bm. w Pałacu Kultury i 

Nauki w Warszawie, podpisane 
zostało porozumienie o współ­
pracy naukowej na rok 1957 
między Polską Akademią Nauk 
a Akademią Nauk ZSRR.

publika
Re­

Demokratyczna
udzleliły poważnej pomocy 
Demokratycznej Republice 
Wietnamu w zakresie odbu­
dowy i rozbudowy transpor­
tu wodnego. W ramach tej 
pomocy Polska dostarczyła 
Wietnamowi czterech nowo­
czesnych holowników oraz 
udzieliła pomocy przy budo­
wie stoczni statków rzecz­
nych.

Kara śmierci
za zabójstwo

Pogrzeb Herriota
— w sobotę

PARYŻ (PAP)
Pogrzeb wybitnego francu­

skiego męża stanu, b. prze­
wodniczącego partii .radykałów

rem 
nym

W 
dem 
szło

nadzwyczajnym i pełnomoc- 
PRL w Belgii.

wyniku rozmów między rzą- 
PRL i rządem Australii do­
do porozumienia w sprawie

.Jzwiestła**
„Obecnie jasno już zostało po­

wiedziane, że nie ma żadnej róż­
nicy pomiędzy doktryną Eisenho­
wera a kolonizatorską polityką an­
gielską na Bliskim i Środkowym 
Wschodzie. A więc USA wstępują 
do Paktu Bagdadzkiego. No, cóż, 
kolonizatorzy angielscy muszą u- 
stąpić Amerykanom nieco miej- 
scal Umowa bernmdzka została 
zawarta poza plecami państw arab 
skich, za plecami Egiptu. A at­
mosferze, gdy znów ożyły złowiesz. 
cze oznaki wznowienia agresji 
lonizatorów w tej części świata.”

Opr. H. B.

OD 6 KWIETNIA gościć będzie 
w Krakowie, na zaproszenie Tea­
tru im. J. Słowackiego, Teatr 
Narodowy z Bratysławy. Zespól 
słowacki wystąpi z czterema sztu­
kami, z których trzy są słowackie 
a jedna polska.

ciężarnej zony
GDAŃSK (PAP)

28 bm. Sąd Wojewódzki w Gdań 
sku ogłosił wyrok skazujący na 
karę śmierci 29-letniego Albina 
Zawadzkiego mieszkańca dzielnicy 
Oliwa, oskarżonego o zamordowa­
nie ciężarnej żory — Agaty.

Jak ustalono w toku przewodu 
sądowego. Zawadzki złączył się z 
inną kobietą i prześladując żonę 
usiłował wymusić od niej zgodę 
na rozwód. Gdy żona stale odma­
wiała rozwodu — Zawadzki w pod 
stępny sposób ją zamordował.

Z INICJATYWY POLSKIEGO 
TOWARZYSTWA MIŁOŚNIKÓW 
ASTRONOMII powstaję w Gdań- 
sku-Oliwie pierwsze na Wybrzeżu 
ludowe obserwatorium astrono­
miczne. Zmontowano już pierw­
szych 6 niniejszych lunet, umożli­
wiających obserwację ciał niebie­
skich w 150-krotnym powiększe­
niu.

Ollenhauer
gościem rządu inaeisk ego

LONDYN (PAP)
Jak donosi z Jerozolimy 

Agencja Reutera, przywódca 
socjaldemokratów zachodnio- 
niemieckich Ollenhauer ujaw­
nił na konferencji prasoWej, iż

Edouard Herriot

ustanowienia konsulatu general­
nego PRL w Australii. Konsulat 
zostanie otwarty w Sydney.

Konsulem generalnym został 
mianowany ob. Andrzej Szemiń- 
skl.

rząd NRF 
nawiązania 
matycznych 
wódca SPD 
z 6-dniową
rządu izraeUkie^o.

„rozważa sprawę 
stosunków dyplo- 
z Izraelem". Przy- 
przybył do Izraela 
wizytą jako gość

Edouarda Herriota odbędzie 
się w sobolę. 30 bm w Lyonie, 
gdzie przez 52 lata p:ast^ał 

i stanowisko mera. Herriof ?y- 
j czył sobie, aby pochowano go | 
1 w tym mieście z którym zwią- . 
zany był przez tyle lat, i

Podpisanie dokumentów 
radziecko- 
węgierskich

MOSKWA (PAP)
28 bm. odbyło się w Wielkim 

Pałacu Kremlowskim uroczy­
ste podpisanie deklaracji rzą­
dów Związku Radzieckiego I 
Węgierskiej Republiki Ludo­
wej. Pod deklaracją złożyli 
podpisy przewodniczący Rady 
Ministrów ZSRR, A. Bułganin 
i przewodniczący węgierskie­
go rewolucyjnego rządu ro­
botniczo-chłopskiego J. Kadar.

Oświadczenie o rokowaniach 
między delegacjami KPZR ą 
Węgierskiej Socjalistycznej 
Partii Robotniczej podpisali 
I sekretarz KC KPZR N. S. 
Chruszczów i. przewodniczący 
KC WSPR J. Kadar,

Tego samego dnia został 
podpisany protokół o wzajem­
nych dostawach towarów mię­
dzy ZSRR i Węgrami na rok 
1957.

Arcybiskup Makariss
wróci z zesłania

LONDYN (PAP)
28 bm. brytyjski minister 

kolonii Lennox-Boyd oznaj­
mił w Izbie Gmin, iż rząd 
angielski polecił zwolnić z ze­
słania arcybiskupa Makario- 
sa, przywódcę ruchu wyzwo­
leńczego na Cyprze. Jak o- 
świadczył Lennox-Boyd. gu­
bernator wysp Seychelles, na 
których od roku więziony 
jest Makarios, otrzymał in­
strukcje w sprawie przygoto­
wania wyjazdu arcybiskupa. 
Ma on opuścić wyspę na po­
kładzie „pierwszego dostęp­
nego statku1'.

Razem z Makariosem opu­
ści wyspy trzech jego towa­
rzyszy zesłania.

Lennox - Boyd powiedział, 
że w chwili obecnej nie ma 
mowy o powrocie Makariosa 
ani jego towarzyszy na Cypr.

Nasi rodacy
z zagranicy 
przyjadą na imprezy 
sportowe do kraju

WARSZAWA (PAP)
Kierowane od dawna pod 

adresem Towarzystwa Łączno­
ści z Wychodźstwem „Polonia” 
prośby naszych rodaków o u- 
możliwienie im obejrzenia im­
prez sportowych w kraju docze 
kały się pomyślnego załatwie­
nia.

Staraniem Towarzystwa „Po 
lonia”, na czas trwania cie­
kawszych międzynarodowych 
imprez sportowych organizo­
wane będą do kraju specjalne 
wycieczki dla Polaków zamie­
szkałych za granicą.

Pierwsza taka wycieczka „ki 
biców” sportowych przyjedzie 
do Polski na międzynarodowe 
spotkanie piłkarskie Polska — 
NRF. W wycieczce weźmie u- 
dział 25 Polaków z Westfalii.

Szkoda
Pod tytułem „Ci, którym nie u- 

dało się dojść do głosu", ukazał 
się w jednym z ostatnich nume­
rów „Neues Deutschland" artykuł 
znanego pisarza niemieckiego — 
Willi Bredla, poświęcony zakończo 
nemu niedawno w Berlinie proce­
sowi profesora uniwersytetu ber­
lińskiego — dr. Wolfganga Hari­
cha.

„Na ławie oskarżonych — pisał 
Bredel — siedział polityczny awan 
turnik, któremu się nie powiodło, 
który uznał swoje przestępstwo i 
później żałował tego. Na stole le­
żało 5 wariantów jego koncepcji 
politycznej \— począwszy od dys­
kusyjnego ęseju, skończywszy na 
opracowanym planie powstania."

W zakończeniu artykułu — czy­
tamy:......... Wro^i wobec państwa
spisek grupy Haricha, pokazuje, 
jak wąska była jego baza wśród 
intelektualistów, na których chcie 
li się przede wszystkim oprzeć. 
Wniosek ze sprawy Haricha powi­
nien być ustępujący: Jeszcze bar 
dziej zacieśnić więź między klasą 
robotniczą a inteligencją twór-

W wymienionym artykule ude­
rza pewien brak. Tezy, zawarte 
w akcie oskarżenia i sprawozda­
niach prasowych, obejmowały bo 
wiem — jak wiadomo ze znanego 
komentarza „Trybuny Ludu" -* 
również m. in. takie słowa, jak: 
„plan polski1*, jak wywody: „że 
gdyby ten plan polski został zrea­
lizowany, doprowadziłoby to do 
poważnego zakłócenia przyjaznych 
stosunków między Polską Ludową 
a NRD". Pewna część aktu oskar­
żenia wytwarza pozory, jakoby 
przemiany w Polsce inspirowały 
Haricha do działalności, za którą 
odpowiadał przed sądem. Nie wy­
jaśniając do końca sprawy, nie 
próbując nawet rozwiać błędnych 
i bardzo szkodliwych dla obu na­
szych narodów opinii, Willy Bre- 
del w swoim artykule, niestety — 
nie przekreślił nieuzasadnionych
zarzutów i wypaczonych 
polskim „Październiku" 
da! Nie zawsze przecież 
cz.anie drażliwych spraw 
ich likwidowanie.

pojęć o 
A szko- 
przemil- 
ułatwla



— podział społeczeństwa na 
kasty. prowadzi się inten­
sywne uprzemysłowienie

władców. 1

teli brytyjskiej 
hinditski zaczyna

kraju; powoli, z oporami, 
realizuje sie‘reformę rolną. 
Równocześnie rozwija się sa 
morzu tny ruch chłopów ku 

wewnętrznego

y.i

i

Ludy kolonialne muszą 
się wyzwolić same. Próżne 
jest czekanie na zbawienie 
z łaski kolonizatorów. Wal­
kę trzeba prowadzić upar­
cie, a liczyć przede wszy­
stkim na własne siły. Naj­
lepszy przykład dają Indie. 
U sunąwszy się spod kura-

Progra m R uzwój u" 
polega na przyswajaniu so­
bie przez chłopów wyższych 
u m iejętności gospodarowa­
nia na roli. Własnymi siła­
mi chłopi hinduscy budują 
szkoły, ośrodki zdrowia, 
wznoszą: tamy i wały chro­
niące przed powodzią. Wiel­
ki ruch, którego agitatorów 
widzimy na zdjęciu z trans­
parentem „Ucz innych i 
ucz się sam od innych", ob­
jął już w Indiach 135 tysię-

naród

Przegląd
nowości wydawniczych

S Nad rzeką wioski Sag uroń przysiedli mieszkańcy nabie­
rając wodę. Używają takich samych glinianych dzbanów, jak 
pized wielu tysiącami lat. Do Abisynii nie dotarł jeszcze no­
woczesny przemysł, choć docierają,... amery kańskie bazy. 
Pierwsze nu, kontynencie afrykańskim niezależne (w czasach 
nowożytnych) państwo abisyńskie nic wydobyło się leszcze 
z cywilizacji starej epoki. Ile jeszcze można zrobić dla lud­
ności w Abisynii, w Afryce? Ile wydobyć bogactw z ziemi 
i przyrody tego starodawnego kraj'!1? Oczywiście droga ta 
nie prowadzi po szlakach kanonierek.

Po drugiej stronie Morza Czerwonego znajduje się wielki 
półwysep arabski. Państwo Jemen rządzone jest jak za naj­
twardszych czasów absolutyzmu. Ip Europie ta epoka umaiła 
ostatecznie ze zwycięstwem Wielkiej Rewolucji Francuskiej. 
W Arabii jeszcze trwa. Warowny gród Sana, niegdyś miasto 
arabskich kupców, którzy zapuszczali sic w zbójecku-kupwc- 
kich wyprawach po towary korzenne na Wyspy Indonezyj­
skie, na Filipiny i do Japonii — dziś wegetuje. Pozostały 
starożytne budowle, pełne wystrojów, dekoracji; pozostały te 
same, nie zmieniane od wieków stroje, pozostała ta sama men­
talność władców i ludu, z którego tylko nikły procent, a nie­
rzadko ułamek procentu potrafi pisać i czytac. Nafta. która, 
znaleziono w wieku dwudziestym na 
nie przynosi bogactwa narodowi, a 

oczywiście właścicielom

JAN ALFRED SZCZEPAŃ­
SKI : Przygody zeska- 
1 ą, dziewczyną i ś m i e r 
c i ą. Wspomnienia z Tatr. 
W-wa 1956, SpiT, cm 20X15, 
str. 369, 3 nlb., tabl. 8, pł., 
zł 30,—.

Jan Alfred Szczepański, alpini­
sta i teatrolog, nie żałuje nam ni­
czego w tym ładnie wydanym to­
mie, w którym zawarł niemal ca­
łość swoich tatrzańskich przygód, 
refleksji, wspominków. Opisy 
wspinaczek i krajobrazy, sylwety 
przyjaciół, dzieje ścian i szczytów' 
tatrzańskich, rozważania nad ideo­
logią alpinistyczną, polemiczne 
wstręty.

Przygody ze skałą, dziewczyną 
i śmiercią — mimo tytułu — nie są 
dziarskim opisem przygody; są 
próbą znalezienia człowieka po­
śród górskiego pejzażu; są próbą 
odtworzenia życiowej drogi tater­
nika. Są — nieco chaotycznym 
wprawdzie — diariuszem wściek­
lej pasji, ślepej i okrutnej miłości
człowieka do (okrutnej, bo
rzadko odwzajemnionej).

Każdy bibliofil, szperacz, fana­
tyk górski i dziejopis, choćby nie 
wiem jak, wzruszał ramionami 
przy co bardziej lirycznych epizo-

Oto 
vroleta. 
promem

pustyniach ara b s k ich 
tylko nielicznej kaście 
ko nce mów naft o wy eh.

dach lub ideologicznych 
cjach, wstawi jednak 
Szczepańskiego- do swej 
skiej biblioteki. I to nie 
podlejsze miejsce.

rekolek- 
ksiązkę 

tatrzań-

jedynak, czternastoletni Lucięn 
Claverie, nie znajduje ani zrozu­
mienia, ani oparcia w rodzinnym 
domu. W czasie wojny wychowy­
wała go matka, ojciec wówczas 
znajdował się w obozie jeńców. 
Był to okres względnej harmonii 
domowej. Wraz z powrotem ojca 
ognisko rodzinne zaczyna się roz­
padać. Pijackie awantury ojca, o- 
bojętność rodziców w stosunku do 
zainteresowań chłopca, wstręt, ja­
kim Luciena napełniają nie ukry­
wane przed nim stosunki małżeń­
skie rodziców, doprowadzają go 
do nienawiści wszystkiego, co ma 
związek z domem. Matka, maltre­
towana przez wiecznie pijanego 
małżonka, opuszcza dom i wów­
czas buclen wpada całkowicie w 
towarzystwo chuliganów i złodzie­
jaszków. Chłopak staje na rozdro­
żu, kraść nie cłice, a jednocześnie 
jedynym oparciem dla niego są 
przyjaciele bandyckiego pokroju. 
Po nieudanym, złodziejskim napa­
dzie i rozprawie sądowej, Kucien 
znajdzie się w domu wychowaw­
czym, gazie otrzyma możliwość 
nauki i uwodnienia się od komplek 
su nienawiści. Autor wyraźnie sta­
wia problem. Szacunek, przyjaźń 
i zaufanie są podstawą wychowa­
nia dziecka. Jeżeli zabraknie tych 
czynników, dziecko może wstąpić 
na śliską drogę prowadzącą do wy 
stępku, a nawet zbrodni.

na naj- HELENA MODRZEJEW­
SKA. Na scenie krakow

JEAN PAULHAC: 
prosiliśmy się 
świat. Przekł. z franc.

N i e 
n a
SL

1865-1869. Kraków

Zgórskiej. W-wa 1956. PAX, 
ęm 20X12, str. 323, 1 nlb., zł 
20,—.

Tematem książki jest problem 
wpływu rodzinnego środowiska na 
kształtowanie się moralnego obli­
cza dziecka. Problem ten ukaza­
ny na tle stosunków francuskich, 
jest tak samo ważki i palący w in­
nych krajach. Bohater powieści,

1956, WL, cm 25X16, s. 43, 2 
nlb., IX, 3 nlb., tabl. 68. Pł. zł 
40,00.

Album zawierający starannie re­
produkowane fotografie z ról wiel­
kiej aktorki polskiej, Heleny Mo­
drzejewskiej. Pochodzą one z kra­
kowskiego okresu życia artystki. 
Właśnie w Krakowie, w bardzo 
ciężkich warunkach w latach 
1805—U9, rozpoczynała Modrzejew-

Przedstawiamy lulaj inny 
dokument „misji cywiliza­
cyjnej" mocarstw kolonial­
nych. Technika trafia do da 
lekich zakątków świata. 
Próżno by jednak szukać jej 
w Jamajce, kolonii brytyj­
skiej, położonej o dwa dni 
drogi morskiej od Stanów 
Zjednoczonych. System tar­
cia drzewa należy do bardzo 
„nowoczesnych". Za pewne 
dokonywano go w ten sam 
hposób już w czasie, gdy wy 
naleziono pierwszą piłę w 
epoce, żelaznej. Teraz jak 
wiadomo rozpoczęliśmy epo­
kę atomową...

ska swoją karierę sceniczną. M, in.

drugie „naftowe" państwo. Cywilizacja dotarła tu w postaci nowoczesnego Che- 
Mostu przez rzekę nie ma, jednak kto i za co wybudować. Trzeba przeprawiać

... nie ostrzyżone borany razem z sześciocylindrowym samochodem. Kto nim jodzie? 
Dygnitarz Iraku, zagraniczny właściciel pól naftowych? Mieszkańcy Namaniya zapewne 
lch nie rozróżniają...

Nieimperialistyczne kanonierki
l)od takim tytułem ukazał 
1 się na łamach kanadyj­

skiego pisma „Toronto Globe 
and Mail” komentarz na te­
mat starań USz\ o uzyskanie 
bazy wojskowej w Etiopii. Ar 
tykuł ten został przedrukowa­
ny w' „New York Herald Tri- 
bune”.

„Nie brak gorzkiej ironii — 
pisze kanadyjskie pismo •— w 
fakcie wysunięcia przez USA 
za pośrednictwem wiceprezy­
denta Richarda Nixona propo­
zycji na ręce cesarza Haile Se 
lassie o przyznanie im bazy 
morskiej w Etiopii. Miejscem, 
gdzie USA pragnęłyby zakot­
wiczyć swe okręty wojenne, 
jest Massawa, port na połu­
dniowym krańcu Morza Czer­
wonego, około 200 mil na pół­
noc od Adenu. Cesarz wyraził 
swą zgodę. Za prawo utwo­
rzenia bazy w Etiopii Stany 
Zjednoczone zwiększą pomoc 
dolarową dla tego kraju.

Zamiary amerykańskie są 
dość przejrzyste. Wiążą się 
one w zasadzie z planami Wa­
szyngtonu rozwiązania proble­
mów blisko - wschodnich, a 
zwłaszcza konfliktu egipsko- 
izraelskiego. Przypomnijmy 
jednak pewne dane tego pro­
blemu: USA twierdzą, że za­
toka Akaba na północnym 
krańcu Morza Czerwonego 
jest międzynarodowa drogą 
wodną i że wszystkie kraje 
mają prawo korzystać z żeglu 
gi na tej drodze. Egipt jednak 
tego prawa odmawia Izraelo­
wi.

I oto USA starają się po­
przeć swój punkt widzenia... 
siłą zbrojną. Jako najlepsze 
miejsce zakotwiczenia tych sił 
wybrali port Massawa. Poza 
tym siły te mogą być również 
użyte — jakkolwiek Waszyng 
ton milczy jeszcze na ten te-

mat — dla poparcia żądania 
Izraela w sprawie korzysta­
nia z żeglugi na Kanale Sue- 
skim, czemu sprzeciwia się E- 
gipt. Jednym słowem, amery­
kańskie okręty wojenne w 
Massawa będą odgrywały ro­
lę stale ciążącej nad Egiptem 
groźby. Nic dziwnego, że w 
Kairze podniósł się alarm na 
wieść o propozycji amerykań­
skiej...

...Przypomnijmy sobie jednak, 
jakie było stanowisko Wa­
szyngtonu w stosunku do baz 
brytyjskich w okresie, gdy An 
glicy wodzili rej w tym re­
jonie. Wówczas Amerykanie 
wszem i wobec głosili, że ba­
zy takie były ofensywnym 
symbolem przestarzałego im­
perializmu. Nie omieszkali na 
wet nalegać aby Anglicy zre­
zygnowali ze swej wielkiej ba 
zy w strefie Kanału Sueskie- 
go”. i

„Baza morska USA w Etio- ; 
pii — konkluduje złośliwie ka 
nadyskie pismo — to jednak 
zupełnie co innego. Będzie to 
baza amerykańska, a wszyscy 
na świecie powinni wiedzieć, 
że Amerykanie nie są imperia 
listami. Ponadto baza ta nie 
będzie własnością USA, w 
przeciwieństwie do Cypru sta 
nowiącego „własność” W. Bry 
tanii. Massawa będzie dzierża­
wiona i to za wysoką kwotę 
dolarową. Można więc mieć 
w zasadzie zupełnie czyste su 
mienie. I właśnie z sumie­
niem niczym nie obciążonym 
Amerykanie przygotowują się 
do wybudowania swej bazy 
w Massawa, gdzie będą stacjo 
nować amerykańskie kanonier 
ki. Tylko prostak mógłby w 
tej sytuacji zwrócić uwagę, że 
kanonierki nie są ani imperia­
listycznymi. ani nieimperiali- 
stycznymi. lecz po prostu ka- j

grała Marię Stuart w tragedii 
Schillera, Ofelię w Szekspirow­
skim „Hamlecie- i Małgorzatę w 
„Fauście- Goethego. Już wtedy 
swymi występami zapowiadała, z* 
będzie wielką aktorką, która za­
pisze się na najświetniejszych kar­
tach historii teatru polskiego i 
światowego. (Szczyty powodzenia 
osiągnęła w Ameryce). Album po­
przedzony jest wstępem wprowa­
dzającym czytelnika w zagadnie­
nie związane z początkowym okre­
sem artystycznej drogi Heleny 
Modrzejewskiej. Książka dla mi­
łośników teatru.

na Polka

1MJH
koło 30 lat temu 
jechała do Indii

PRZYJACIÓŁKA

Wanda

przy, 
pew- 
Dy-

nowska. Przyjechała na trzy 
miesiące, a pozostała w 
w nich na zaicsze. Zakocha 
la się w starej indyjskie] 
kulturze, pokochała naród 
tego kraju i przez 30 lat nie 
mai, pozbawiona całkowicie 
pomocy, prowadzi tu z nad, 
ludzkim wysiłkiem „Biblio­
tekę Polską", tłumaczy na 
język polski i wydaja włas-
nymi 
kam i.

skromnymi śród, 
nie ś m ierte Ine dzie-

nonierkam. (api)

ła klasyków literatury in­
dyjskiej, reportaże lite­
rackie, publikacje geogra­
ficzne o Indiach itp. Nie­
stety docierają one do Pol­
ski tylko w dziesiątkach 
egzemplarzy. Nikt, dotych­
czas nie zajął się wydaniem 
jej tłumaczeń w kraju. Do­
piero teraz zaczyna, się coś 
robić w tej sprawie. Oto 
jeszcze jedna możliwość. z 
ktM ej należy skorzystać 
dla zbliżenia między naszy­
mi narodami. (A PI)



Przede- wszystkim na po­
czątku powinni się nowo­
żeńcy strzec sporów i za­
drażnień, widząc, że i przed 
mioty złożone ze spojonych 
ze sobą części z początku 
łatwo się rozpadają dla byle 
przyczyny, a z czasem, gdy
się spojenia umocnią, ledwie ‘ 
ogień i żelazo dadzą im ra­
dę.

(Plutarch: „Moralia")

y wielkim zdziwieniem 
przeczytałem artyKui 

Czesława Michniaka w 6a 
n-rze „Głosu” pt. „Małżeń­
stwo na cenzurowanym”. Bo 
i z przykładami coś niedo­
brze. Jeden: kochankowie 
związani odrębnymi węzłami 
małżeńskimi mają dwoje i 
troje dzieci i, nie widząc dla 
siebie celu („...żyć z dnia na 
dzień, bez celu, tylko dla od- 
fajkowania dnia, czy prze­
spania nocy, żyć bez perspek 
tyw osobistych... jakież to 
beznadziejne!”) popełniają 
razem samobójstwo. Ci lu­
dzie — moim zdaniem — na

Małżeństwo na cenzurowanym

pewno nie kochają swoich
dzieci, nie potrafią dla ich 
dobra zrezygnować z osobi­
stego szczęścia — a więc są 
egoistami, mysią tylko o so­
bie, nie przedstawiają war­
tości społecznych. Nie ich mi 
szkoda, gdy odkręcają kurek 
z gazem, żal tylko dzieci, któ
re rzucają w imię 
rzekomego szczęścia 
stwę losu.

Więcej już cenię

swojego 
na pa-

żeństwo (przykład
art. Cz. Michniaka),

to mał- 
drugi w

które
dla dzieci nie rozchodzi się. 
Autor artykułu przypisuje 
to... wymogom moralności 
drobnomieszczańskiej.

jaźń. Doświadczenie uczy, że 
pierwszy rek pożycia małżeń­
skiego jest szczęśliwy, bo obo 
je małżonkowie wzajemnie 
sobie ustępują, walcząc ze 
swoimi egoistycznymi skłon­
nościami. Dopiero w drugim i 
trzecim roku zaczynają się 
„kłótnie egoizmów”. Jeśli uro 
dziło się dziecko — oboje nad 
nim się pochylą, ono zała­
godzi spory, ale jeśli go nie 
ma i wymagania wzajemne 
rosną. często podsycane 
przez rodziny jednej czy dr u 
giej lub obu stron, wtenczas 
zaczyna się tragedia.

Nie można pominąć spra­
wy seksualizacji, która u nas 
(i nie tylko u nas) zakreśla 
coraz szersze kręgi v,\śród mło 
dzieży. („Lepiej ożenić się 
niż cierpieć żądzę” — Bal­
zak). Moim zdaniem wina le 
ży nie tylko w tempie i ner­
wowości życia współczesnego, 
ale w niezdrowo postawio­
nym problemie przez różnego 
rodzaju publikacje Porno­
grafia — pamiętajmy — w 
pewnych społeczeństwach 
spełnia dodatnia ro’e ale w 
naszym jest ona. zdaje się. 
zbyteczna. Pisało się też wie­
le o... zapobieganiu ciąży, o 
środkach antykoncepcyj­
nych, o terminach niepłodno 
ści itd. Nie mam nic przeciw 
ko temu, ale równocześnie 
zaszła konieczność uczciwe­
go. rzetelnego przedstawienia
sprawy przedmałżeńskiej

I dalej pisze Cz. Mi-
chniak — „małżeństwo na­
leży dzisiaj do jednego z naj­
bardziej tragicznych związ­
ków między ludźmi. Dowo­
dem tego jest rosnąca ilość 
spraw rozwodowych, wpływa 
jących u nas do sądów woje­
wódzkich, a także w krajach 
Europy i zamorskich”. Nie 
chce mi się w to wierzyć, bo 
znam tyle małżeństw szczę­
śliwych. Swoim szczęściem 
promieniują, radość ich po­
większają dzieci, a wspólnie 
ponoszony trud jeszcze bar­
dziej zespala i umacnia. W 
imię prawdy należy prosto­
wać i dalsze twierdzenie Cz. 
Michniaka. że „...zdarzają się 
małżeństwa bardzo szczęśli­
we. Znam takich ludzi, żyją z 
sobą bez waśni i wypadów na 
boczne ścieżki...” Sprawa ma 
się przeciwnie — zdarzają 
się małżeństwa nieszczęśliwe. 
Gdyby się sprawa tak przed­
stawiała — jak pisze autor 
polemicznego artykułu — 
trzeba by przyjąć, że wię-

wstrzemięźliwości płciowej, 
walki z popędem, walki, któ­
ra urabia charaktery ko­
nieczność przedstawienia war 
tości społecznej wierności 
małżeńskiej.

Moim zdaniem istnieje po 
trzeba wprowadzenia do 
szkół średnich przedmiotu 
który by zagadnienie małżeń 
stwa, współżycie i wychowy­
wanie (socjologia plus psy­
chologia) ujmow7ały w jedną 
całość, bo... blisko 95 proc, 
tych młodych ludzi ze szkoły 
oprócz swoich fachowych za 
wódów spełń ać będzie funk­
cje mężów i ż n ojców i ma­
tek. Można mieć tylko żal 
do socjologów, że nie przy­
szli społeczeństwu z pomocą 
w praktycznym rozwiązaniu 
tych zawiłych spraw. Wten­
czas teściowa uświadomiła­
by sobie, że buntując syna 
przeciwko synowej ujawnia 
się do pewnego stopnia jako 
..konkurentka” i że popełnia 
ten sam błąd, jaki popełniały

jej poprzedniczki za czasów i 
imperatorów rzymskich.

I jeszcze — intrygi prze- i 
ciwko małżeństwu. Nie mogę : 
się pogodzić z Czesławem | 
Michalakiem. wypominają- < 
cym niezaradność „niejakie-' 
go pana J.“, który na łamach i 
..życia Warszawy” domaga i 
się sankcji karnych przeciw-! 
ko rozbijaczom małżeństwa.; 
Cz. Michniak. jak widać, nie ; 
zna siły intrygi. Najidealniej | 
szy mąż tu nic nie zrobi. Je- | 
śli stoimy na stanowisku, że 
małżeństwo plus dziecko to 
rodzina, a więc podstawowa 
komórka społeczna — nie woi 
no nam pobłażać robocie roz 
sadzającej, tak samo szkodli 
wej jak kradzież, czy obmo­
wa.

Nie wierzymy w to. że z 
chwilą podniesienia dobroby­
tu ostrość problemu małżeń­
skiego zostanie stępiona — 
jak sugeruje Cz. Michniak. 
W wielu krajach o znacznie 
większym dobrobycie nie jest 
pod tym względem lepiej niż 
u nas. I w Stanach Zjedno­
czonych swego czasu sędzia 
Ben Lindsey propagował 
„małżeństwo koleżeńskie” 
(pod to pojęcie można włą­
czyć „wolne związki między 
kobietą a mężczyzną” — o 
czym pisze Cz. Michniak), ale 
ta koncepcja nie wytrzyma­
ła próby czasu.

Więc jak rozwiązać pro­
blem nieszczęśliwych mał­
żeństw?

Nie wierzę w7 to. by zostało 
wynalezione przez najtęż­
szych socjologów lekarstwo, 
które by to zjawisko zlikwi­
dowało zupełnie. Zawsze ktoś 
będzie niezadowolony i ktoś 
— (jeden na tysiąc* pewne­
go dnia odkręci kurek z ga­
zem. nie mogąc przeżyć tra­
gedii osobistej. Starajmy się 
jednak, by ilość tych tragicz 
nych wypadków7 była jak naj ! 
mniejsza. Na straży jednak 
jedności i spoistości małżeń- i 
«twa winna stać opinia pu- I 
bliczna. Nie obawiajmy się i 
te i św. Inkwizycji, lepsza ona j 
niż tolerancja zła społeczne- i 
go. Opinia publiczna dla wry-! 
jątków7 znajdzie zrozumienie.

Bo nierozsądkiem byłoby 
dla ratowania kilku promilli 
czy nawet procent niezdro- 
w7ych małżeństw, poświecić i 
wszystkie zdrowe komórki 
społeczeństwa.

Józef PIEPRZYK

Jesteśmy w kłopocie. Zdjęcie to zrobił nasz fotoreporter
Kazio Przychodzki przedwczoraj. Wszyscy nasi Czytelni-
cy zapewne pamiętają
raj natomiast raz po ra.

;e tego dnia było pogodnie. Wczo-
popadywal sobie deszczyk. W

każdym razie- wiosna wybuchła i tym razem chyba już na 
dobre, co — jakby powiedział pan Teoś Piecyk — „wi- 
dziem na załączonem obrazku". Mamusie i babcie korzy-
stając z ciepłych promieni 
pociechy na powietrze, żeby 
— po zimowym poście — na 
łapały trochę witaminy D. 
jeżeli dziś będzie padał 
deszcz, wybaczcie nam chwi 
Iową nieakhialność wiosen­
no-słonecznej o zdjęcia. Ju 
tro, pojutrze słońce znów 
wyjdzie zza chmur i zabły­
śnie jeszcze mocniej. Wio­
sna!

słońca, wyprowadzają swoje

Mieszkania
WROCŁAW (PAP)

Na podstawie danych WKPG — 
woj. wrocławskie dysponuje pew­
nymi rezerwami miesakantowymi. 
Ich uruchomienie uwarunkowane 
jest jednoczesnym poczynieniem 
odpowiednich nakładów na odbu­
dowę czy rozbudowę istniejących 
zakładów przemysłowych czy usłu 
gowych, zdolnych dać zatrudnie­
nie nowym mieszkańcom.

Przez zagęszczenie, do obowiązu 
jących gdzie indziej norm prze­
ciętnych, można wygospodarować 
na terenie województwa około 10 
tys. izb. Byłaby to przestrzeń mie­
szkalna, uzyskana w zasadzie bez 
nakładów na remont.

Prócz tego, przy nakładzie od 7 
do 10 tys. zł, na 1 izbę, istnieje 
możliwość uzyskania około so.ooo 
izb.

Ponadto można przyjąć szacun­
kowo, że w ciągu iat 1957/58 teren 
województwa opuści około 17 ty. 
slęcy osób narodowości niemiec­
kiej. W ten sposób zwolni się ok. 
6—7 tysięcy izb, głównie w uprze- 
mysłowicnych ośrodkach miej­
skich.

Siadem naszych artykułów

A więc - będą domki?

„Przegląd Zachodni 
dla Polonii
zagranicznej

Sprawy Ziem Zachodnich 
żywo interesują Polaków na 
emigracji i są jednym z ele­
mentów, który wiąże najsil­
niej całe wychodźstwo pol­
skie z krajem. Dowodem te­
go są liczne artykuły o Zie­
miach Odzyskanych w prasie 
polonijnej .oraz szereg "wypo­
wiedzi działaczy polskich na
wychodżstwie.
Łączności 
Polonia'’

z
Towarzystwo 

Wychodźstwem
pragnąc przyjść

pomocą rodakom za granicą ! 
w ich akcji wspólnej z wolą ■ 
całego narodu, zmierzającej 
do obrony granic Odra-Nysa, | 
nawiązało ostatnio współpra- i 
cę z Instytutem Zachodnim w 
Poznaniu. Towarzystwo prze­
kazywać będzie organizacjom 
polonijnym czasopismo, wyda­
wane przez Instytut — „Prze­
gląd Zachodni”. Grono pracow 
ników naukowych z Insty­
tutu Zachodniego z prof. dr 
Tadeuszem Cyprianem na cze­
le odniosło się z pełnym zro­
zumieniem do współpracy z 
Towarzystwem.

kszość małżeństw w Polsce, w 
Europie i w ogolę na świecie, 
pragnie rozwodu. Protest I 
wniosłyby nawet plemiona 
dzikusów na Wyspach Poline i 
zyjskich (patrz: życie seksu- J 
alne dzikich — Br. Malinow 
skiego).

Problem rozwodu jest sta­
ry jak świat. O listach rozwo 
dowych pisze Stary Testa­
ment. Otwieranie więc otwar 
tych już drzwi jest zbytecz­
ne. Ale istnieje problem 
zmniejszenia ilości rozwodów 
ze względu na znaczenie spo­
łeczne.

Na spoistość małżeństwa 
wpływa tak wiele czynników, 
że niesposób je tu wyliczyć. 
Nie chcę też przytaczać argu 
mentów. poruszonych w dys­
kusji na temat rodziny w „ży 
ciu Warszawy11. Dotknę tylko 
niektórych.

Młodzi narzeczeni, a póź­
niejsi małżonkowie, z miło­
ścią utożsamiają szczęście, 
kiedyś bardzo dawno szczę­
ście oznaczało tyle co pomy­
ślność. później w7 starożytno­
ści i w średniowieczu — do­
skonałość, w nowych czasach 
— przyjemność („O szczęściu” 
— Wł. Tatarkiewicz.) Zdaje 
mi się że to ostatnie pojęcie 
przyjemności weszło poprzez 
szczęście utożsamianie z mi­
łością do małżeństwa.

Ten zaś punkt widzenia 
nie ma pełnej racji. Bo do 
przyjemności-miłości w mał­
żeństwie jeszcze dochodzą 
obowiązki — jednego mał­
żonka względem drugiego, 
wzajemna życzliwość, óparta 
mniej o miłość typu seksual­
nego, a raczej o miłości-przy-

OPERETKA « OPERETKA m OPERETKA m OPERETKA

Librettó operetki Jurna, 
które ułożył pan Buch 

binder, a „spolszczył" ano­
nimowy wierszorób — sta­
nowi. wcale niegorszą grat­
kę do szyderstw i prześmie- 
wań.- Te „cygańskiego rodu 
dziewy**, ta miłość, której 
„...nie straszny nawet zgon, 
musi zdobyć szczęścia tron" 
— prosiły się wprost o pió­
ro satyryka. Ośla, łączka li­
bretta „Krysi Leśniczanki** 
czekała na swego ogrodnika. 
Satyrycy są jednak bardzo 
przekorni i kapryśni. O ile 
za udany kalambur, limeryk
i fraszkę adresowaną
aktualnie do kogoś — goto­
wi są sprzedać pomysł na 
genialną —- ich zdaniem — 
komedię, o tyle nie lubią 
imać się karczunku płodów 
miernego wierszoklety i 
przypinać mu niezasłużo­
nych skrzydeł.

Nie inaczej miała się spra 
wa z librettem „Krysi Leśni 
czanki". Postanowiliśmy*) 
pozostawić teksty śpiewane 
prawie „in crudo", nie roz­
cinać ich. nie zmieniać. 
Niech budzą na sali uśmie­
chy pobłażania swoją bez- 
sensotcnością, niech wyci­
sną łezkę rozrzewnienia sta, 
rym mieszczuchom, którzy 
westchną, za tamtą „belle 
cpogne", kiedy tłusta, gęś 
kosztowała, parę marek i kil 
ka fenigów, akurat tyle, ile 
uśmiech i pocałunek grubej 
szansonistki z podrzędnego 
tingiu.

Cóż zaś pozostaje nam, lu 
dziom współczesnym, scep-

*) Mowa o autorze tego felie­
tonu oraz Julianie Mikołaj­
czaku, którzy ..Krysię Leśni­
czankę” (premiera dziś w Ope­
retce Poznańskiej). nieco 
„uwspółcześnili”, (red.)

CO BIŁO ROBIĆ?
tycznym, obarczonym cyni­
zmem i na próżno czekają­
cym na Wielką Szansę, na na 
glą zmianę naszego losu, na 
symbolicznego Godota, któ­
ry nigdy nie nadejdzie?

Myślę, że dużo racji miał 
Cat-Mackiewicz, który w
jednym
nych w 
nim" i

felietonów teatrał 
Tygodniku Zachód

wystąpił w obronie
przegłupich librett operetek 
Offenbacha.

„Operetkowe libretto — 
to czar pure nonsensów, wple 
cionych w muzykę, dla pod­
kreślenia. że pod wpływem 
muzyki zapomina się o logi­
ce, zupełnie tak samo, jak o 
rozumowaniu ścisłym zapo­
mina się podczas miłego 
snu.”

Do dialogu operetki Jar- 
na wprowadziliśmy świado­
mie kilka anachronicznych 
dla niej myśli i pojęć. Uży­
wając terminologii studen­
ckich teatrzyków — ukryta 
w nich będzie nieduża co 
prawda — aktualna „agi- 
tka" sceny ao widowni, coś 
w rodzaju współczesnego 
mówienia „na stronie" do pu 
bliczności.

Uważam, że kilka zwro­
tów słownych odnoszących 
się do współczesności ma 
swój uzasadniony intelektu­
alny pretekst i nie może, za 
szkodzić uświęconej bzdurz 
operetki.

Operetka, to w dużym 
stopniu jej muzyka, któda 
komentuje, parodiuje i cha­
rakteryzuje akcję sceniczną; 
stać się może ona w pewnej 
mierze busolą dla koncepcji 
i nscenizacyj nej.

Operetka jest specyficz­
nym teatrem komedii mu­
zycznej i dlatego ma prawo 
posługiwać się całym wa­
chlarzem środków artystycz 
nych nowoczesnego teatru. 
Nieobca, powinna, być jej 
zatem pantomina i black- 
outy teatrów satyrycznych,
parodia, pastisz
kabaretu literackiego. To sa 
mo można by powiedzieć o 
rozbudowie pewnych scen ko 
micznych operetki i nadania 
im charakteru buffo — 
wystylizowanych farsowo.

Mając bowiem do wyboru 
trądycjonalistyczną sztampę 

— oklepany Siny s p i e l 
z kukiełkami wyfraczonych 
amantów i wydekoltowa­
nych „dlvu — trzeba pozo­
stawić inscenizatorom ope­
retki maksimum wolności w 
wyborze najt rafn iej szych
dla jej realizacji środków i 
form.

Niech obowiązuje ich swoi 
sta dla operetki „licentia co- 
mica**! Bo nowoczesność o- 
peretki, to przede wszyst­
kim nowoczesność jej środ­
ków wyrazowych, to ujęcie 
w jeden wielki cudzysłów ca 
lej struktury jej insceniza­
cji, to narzucenie aktorom i 
publiczności sugestii non­
sensie tego, co dzieje się na 
scenie.

Jeśli operetka potrafi 
wyjść poza ciasne ramy swe 
go dotychczasowego szablo­
nu, ma szanse stać się wspóJ 
czesnym widowiskiem tea­
tralnym, kształcącym w od­
biorcach dob> y smak mu/ 
zyczny i teatralny.

Bogdan DANOWICZ

Zdaje się, że trafiliśmy w 
samo sedno, podejmując na ła­
mach sprawę zorgan.zowanego 
budownictwa domków jedno­
rodzinnych. Nasz artykuł, wy­
drukowany w niedzielę, 17 
bm. („Mały biały domek”) — 
przywiódł do redakcji kilka 
czytelników, dwóch reprezen­
tantów zorganizowanych lub 
organizujących się instytucji 
związanych z omawianą dzie­
dziną; ponadto spowodował te­
lefony zainteresowanych do 
redakcji.

A oto najświeższe wieści: 
przed pewmym czasem powsta 
ło w Poznaniu Państwowo-Pry 
watne Przedsiębiorstwo Prefa 
brykatów i Wykonawstwa Bu­
dowlanego (PPPPiWB, w skró­
cie 4P), którego udziałowcami 
są: Prezydium Racy Narodo­
wej naszego miasta (60 proc, 
udziałów) i szereg ooywateli. 
4P posiada już teren pod swą 
bazę przy ul. Drużynowej nr 1 
na Dębcu, wyposażoną nawet 
w bocznicę kolejową. Teren 
ten, dzierżawiony od władz 
miejskich, w najbliższym cza­
sie ma być opłotowany, podej- 
mle także pracę biuro. Działal­
ność przedsiębiorstwa ma się 
rozpocząć 1 kwietnia br., obec 
nie kompletuje się załogę i 
sprzęt budowlany.

A propos — działalność; jak 
ją sobie udziałowcy 4P wyobra 
zają? Otóż według informacji 
p. Dominiczaka, reprezentanta 

1 przedsiębiorstwa, ma się ono 
zająć produkcją elementów 
prefabrykowanych (żużlobe- 
lon) dla budownictwa domków 
jednorodzinnych, sprzedażą 
tych fabrykatów oraz, budową 
domków z wytwarzanych ele­
mentów. a nawet dokonywa­
nie średnich remontów.

Oznacza to w praktyce, że 
przed osobami, pragnącymi 
stać się właścicielami dom­
ków, stałyby otworem dwie 
drogi: albo zakup prefabryka­
tów z 4P i prowadzenie budo­
wy na własną rękę, albo zle­
cenie całości robót przedsiębior 
stwu. Tu trzeba dodać, iż 4P 
spodziewa się otrzymać na 
Dębcu teren pod budowę dom­
ków; wówczas klienci zakładu 
za jego pośrednictwem wcho­
dziliby w posiadanie działki bu 
dowlanej, zlecając jednocze­
śnie 4P podjęcie robót.

Wszystko to wygląda tak roz 
sądnie, że... doświadczony czy­
telnik domyśli się istnienia ja­
kichś „haczyków”. Istotnie, ta­
kowe są. Pierwszy — w posta­
ci przepisu bankowego, który 
nie przewiduje kredytowania 
takiego tworu, jakim jest spół 
ka państwowo-prywatna.

Poza tym, aby podjąć pro­
dukcję prefabrykatów, trzeba 
wiedzieć, jakich? A to bę­
dzie wiadome tylko wtedy, gdy 
Miejska Komisja Planowania 
Gospodarczego i Miejski Za­
rząd Architektoniczno-Budow­
lany w Poznaniu zechcą za­
twierdzić dokumentację projek 
tową typowego domku jedno­
rodzinnego. opracowaną z ra­
mienia 4P przez inż. Dubiskle­
go (3 pokoje, kuchnia, łazien­
ka — ok. 81 tys. zł). Gdy pro-

inżyniera, komitet zawiązał się 
14 II br., przy czym jego celem 
jest koordynacja wznoszenia 
domków przez spółdzielnie, za­
kłady pracy i osoby prywatne 
w zakresie lokalizacji osiedli 
domków jednorodzinnych, przy 
gotowania dokumentacji itp., 
finansowania budowy, koopera 
cji produkcji, mat. bud., wy­
konania budowy domków i do­
radztwa technicznego.

Znakomicie. O to właśnie 
nam, a przede wszystkim prag 
nącym „się budować”, chodzi­
ło. A oto zasady, jakimi komi­
tet zamierza się kierować: 

działalność dla dobra ludzi 
pracy celem polepszenia sy­
tuacji mieszkaniowej w Pozna 
niu i województwie (tak!), bu­
dowa mieszkań według stan­
dardów poznańskich — bez pry 
mitywizmu, kalkulacja wyjścio 
wa musi być dotrzymana przy 
oddawaniu domów do użytku 
itp. W tej chwili komitet roz­
wija akcję ankietyzacji po­
trzeb mieszkaniowych i moż­
liwości ubocznej produkcji 
mat. bud. z surowców odpado­
wych.

Oczywiście, i tu jest haczyk: 
otóż o istnieniu i działalności 
komitetu nic nie wiadomo ani 

.mgr. Tylczyńskiemu z Wydzia­
łu Gospodarki Komunalnej na 
szego miasta, który jest prze­
wodniczącym Komisji Budow­
nictwa Indywidualnego Rady 
Narodowej Poznania, ani sekre 
tarzowi prezydium. A szkoda, 
bo władze miejskie odniosłyby 
się — jak wynikało z oświad­
czenia mgr. T. — do tego ro­
dzaju inicjatywy z całą przy­
chylnością. Zresztą współpra­
ca taka, swego rodzaju usank­
cjonowanie działalności komi­
tetu — są absolutnie koniecz­
ne...

Reasumując: są pierwsze i to 
solidne przebłyski inicjatywy. 
Małe domki, niekoniecznie bia­
łe, miejmy nadzieję, zaczną ro­
snąć w Poznaniu. Ale nadzie­
ja nadzieją, a organizacyjna 
praca Prezydium Rady Naro­
dowej jest nieodzowna, aby 
sprawy budownictwa indywi­
dualnego realnie i konkretnie
ruszyły naprzód. (pż)

P. S.: Jak się dowiedzieliśmy 
w ostatniej chwili, grupa oby­
wateli założyła zespół budow­
lany, którego działalność ma 
być oparta o zasoby gliny pod­
poznańskiego Kiekrza. Inicja­
torzy napotykają jednak na 
trudności kredytowe. Wydaje 
się, że kaźdamu człowiekowi — 
pragnącemu nam przysporzyć, 
uczciwym sposobem izb mie­
szkalnych — należy okazać naj 
dalej idącą pomoc. To także 
piszemy pod adresem poznań­
skiej Rady Narodowej.

k

iekt „przejdzie" na tych-
miast będzie można podjąć pro 
dukcję elementów (cement 4P 
już ma!), na których jest on 
oparty. Potrzęba więc spiesznej 
i pozytywnej oceny MZAB.

A teraz o Komitecie Organi­
zacyjnym Akcji Budowy Dom­
ków Jednorodzinnych w Pozna 
niu. O istnieniu tego ciała do­
wiedzieliśmy się od mgr. , inż. 
J. Ulatowskiegó. który odwie- i 
dził redakcję. Według relacji i

W

Jeden z plakatów X jubileuszo­
wego Wyścigu Pokoju, wydany 

w NRD.



Biuru Zbytu Spi-zętu Pomiarowo - Kontrolnego 
w- Poznamu, ul. Wielka 21, teł. 80-96 ogłasza 
przetarg na wykonanie oporów termometrycz- 
nj eh „Ni i „Pt 100 Ohm. i 0,1 Ohm przy 0® C. 
wkładek termometrycznych „Ni“ i „Pt“ 
100 Ohm j- 0,1 Ohm przy O3 C. bez obudowy 
wkładek termometrycznych „Ni‘,

100 Ohm ± 0,1 Ohm przy 0« C. 
w obudowie ze stali kwasoodpornej.

Długość zanurzeń oraz szczegóły techniczne do 
omówienia w Sekcji Inicjowania, ul. Wielka 
21, tel. 80-96 od godz. 7 do 15.

Ofei ty z podaniem ceny i terminów wyko­
nania należy składać do dnia 15 kwietnia br. 
_________ ____________________ K1701

Pracownicy poszukiwani
Malarzy kwalifikowanych zatrudni z dniem 1 
kwietnia Spółdzielnia Pracy Malarzy w Pozna­
niu, ul. Chudoby 22/23. K1636
Każdą ilość robotników do robót ziemnych za­
trudni Samodzielny Oddział Wykonawstwa In­
westycyjnego Poznan, ul. Grunwaldzka 1. K1795

Fosnańsfea Baza Remontowa 
Terenowego Przemysłu Materiałów' Budowl. w Poanatuu, 

ul. Al. Lampego 27'29, tel. 502-21
PRZYJMUJE DO WYKONANIA

wszelkie remoaty z zakresu budowniatwa
Specjalność: ROBOTY DEKARSKIE, MURARSKIE 

I CIESIELSKIE
K1798

KOTLINY 
piece przenośne 

poleca 
Ludwik Szymkowiak, 

Poznań, 
Kraszewskiego 28.

Majstra oraz 6 murarzy kwalifikowanych do 
robót budowlanych na terenie miasta Dobie­
gniew i pobliskich gromad przyjmie na dobrych 
warunkach od 1. 4. 57 r. Budownictwo Zespołu 
Dobiegniew, pow. Strzelce Kraj., woj. zielono­
górskie. Mieszkania z dwoma pokojami i kuch­
nią, woda, światło, stacja kolejowa i szkoła na 
miejscu. Wynagrodzenie wg układu zbiorowego 
budownictwa. K1576
Fachowców branży owocowo - warzywnej na 
stanowiska kierowników i magazynierów punk­
tów skupu w powiatach ostrowskim, ostrze- 
szowskim i kępińskim poszukuje Woj. Przed­
siębiorstwo Skupu Owoców i Warzyw Oddział 
w Ostrowie Wlkp., ul. Przy Rzeźni 14. Zgłosze­
nia pisemne lub osobiste należy składać pod w. 
w. adresem. 8381g
4 murarzy na stałe przyjmą zaraz Warsztaty 
Naprawcze PGR Jarocin. Warunki płacy do o- 
mówienia na miejscu. K1745
Inżyniera budowlanego z długoletnią praktyką 
zatrudni M. Z. B. M-i T. K. w Zielonej Górze, 
Warunki płacy do omówienia na miejscu. Mie­
szkanie zapewnione. Zgłoszenia należy kiero­
wać pod w. w. adresem. K1747
Dietetyczkę po szkole zatrudni od 8. 5. 57 r. 
Szpital Miejski w Gnieźnie. Warunki do omó­
wienia na miejscu. K.1751
2 introligatorów kwalifikowanych przyjmą za­
raz Wielkopolskie Zakłady Wyrobów Papiero­
wych Poznań, ul. Szyperska 8. Warunki do o- 
mówienia. 8985g
Pracownik umysłowy obeznany z księgowością 
do portierni hotelowej potrzebny. Konieczna 
znajomość języków obcych: niemieckiego, fran­
cuskiego lub angielskiego. Oferty prosimy kie­
rować do Biura Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 
dla K1816.

Maszynę 

dziurkerkę 
krawiecką 

kupi
Spółdzielnia inwalidów 

„JEDNOŚĆ”
Wschowa, pi. Zielony
Rynek 7. 8355g

70 hektarowe gospodarstwo
z budynkami, dużym sadem owocowym i sta­
wami rybnymi — ca 70 km od Poznania, 1 km 
od stacji kolejowej

ODDAMY
instytucji państwowej lub uspołecznionej, za 
zwrotem naszych wkładów w inwentarzu, zasie­
wach i zapasach.

Zgłoszenia prosjmy kierować do głównego 
księgowego w Poznaniu, tel. 524-97 lub 4S-37 od 
godz. 8—15.

K1800

na przedmieściach Poznania wzgl. bardzo bli­
sko Poznania z dobrą komunikacją,

Praca
Siła biurowa do ekspedy­
cji potrzebna. Zgłoszenia 
z życiorysem. Chromow- 
niaóPoznań, Ogrodowa 11.
_ _____________ 9076g

Gosposia lub pomoc do­
mowa uczciwa za dobrym 
wynagrodzeniem potrzeb­
na. Poznań, Ogrodowa 11 
m. 3. 9078g

Ręczniarki do szycia kra­
watów, tylko kwalifiko­
wane, z długoletnią prak­
tyką, potrzebne zaraz za 
dobrym wynagrodzeniem. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
8142g.______________ ______
Gosposi samodzielnej z 
przyłączeniem do rodziny 
(oddzielny pokój) poszu­
kuję zaraz. Adres w’Skaże 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 nr 9148g.
Pomocnik stolarski, spe­
cjalista na meble potrzeb 
ny. Zgłoszenia: Stolarnia, 
Poznań, Garbary 32.

8414g

Pomocnik ogrodniczy za­
raz potrzebny. Ogrodnic­
two Celler, Poznań-Za- 
bikowo. 8610g
Monter chłodniczy, samo­
dzielny i sumienny po­
trzebny zaraz w mieście 
powiatowym, mieszkanie 
zapewnione. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 8680g. _____
Pomocnik fryzjerski po­
trzebny. Poznań, Garba­
ry 54. 8685g

Nauka
Tańców nowoczesnych, 
ludowych wyucza: Szczur 
kówna, Poznań, Marcin­
kowskiego 2a — parter.

6290g

Klej bakelitowy kupię. 
Korond, Żabikowo, *plac 
Wolności 7, tel. 47. 8542g‘
Nagrania Chóru Dana na 
płytach kupię. Niedziński. 
Lubliniec, Mickiewicza 3.

_________ 86358
Kupię- express do parze­
nia kawy. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 8642g.
Kupię płytę magnetyczną 
obrotową, średnicy 150— 
200 mm. Oferty Biuro O- 
głoszeń. Świerczewskiego 
3 dla 8687g.

Nutrie młode kupię. Ofer 
ty. z podaniem ceny Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 8695g.
Kupię elektryczną maszy 
nę do przędzenia wełny, 
Poznań, Dąbrowskiego 42 
m. 4, od godz. 15—19.

8691g

Sprzedaż
Wózki dziecięce w wiel­
kim wyborze poleca: 
Szczepańska, Poznań, 
Czerwonej Armii 70.
____ ________    7939g 
Czapki sportowe w róż­
nych cenach do dalszej 
sprzedaży polecam. Po­
znań, Masztalarska 8a m. 
4.____________________ 8446g
Wózki dziecięce, autka 
drewniane, koszykowe, 
spacerowe, czeskie, na ło­
żyskach kulkowych, nowo 
czesne drewniane, gięte, 
dla bliźniąt oraz lalek po 
lecą: H. Świetlik, Poznań, 
Wrocławska 13. 8079g
Radio ,,Pionier”, obrącz­
ki ślubne 585. samochód 
DKW-F8. kabriolet sprze­
dam. Poznań. Kochanow­
skiego 1. m. 12. 8140g
Sprzedam samochód mar­
ki „Wanderer” cztero­
drzwiowy, stan dobry. 
Wiadomość: Nowa sól.
tel. 785. K1878

Y E RE W V 
przydatnego pod farmę nutrii 1 innych zwierząt 

futerkowych.
Może być ferma urządzona na około 100 klatek 

dla nutrii.
Zgłoszenia prosimy kierować telefonicznie pod 

nr 13-01 od godz. 8—15. Poznań. K1799

| OGŁOSZENIA OHOBŃE
Lbijaczkę cukierniczą 
dwuramienną, regał ru­
chomy, maszynę do mie­
lenia maku, maszynę do 
zamykania puszek, kotły 
miedziane, piec gazowy 
cukierniczy oraz drobne 
przybory cukiernicze 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 8606g.
Jadalnię kompletną cie­
mny dąb korzystnie sprze­
dam. Poznań, Chudoby 22 
m. 4. 8605g
Sprzedam jagnięta. Poz­
nań, Droga Dębińska 11 
m. 1. 8619g
Do Komunii św. koszul­
ki chłopięce. komplety 
dziewczęce poleca pra­
cownia. Poznań. Chopina 
4, I ptr. 8623g
Stołowy pokój w dobrym 
stanie sprzedam. Poznań, 
Mostowa 29 m. 7. 8625g
Sprzedam większą ilość 
korali kolorowych dla ce­
lów chałupniczych — za- 
bawkarskich. Poznań, 
Reymonta 7 m. 3. 8633g
Pelisę (barany) w dobrym 
stanie, cena 1.500 zl sprze­
dam. Poznań, Siemiradz­
kiego 4 m. 1. 8(>38g

Drut żelazny goły 3 mm 
i ocynkowany 4 mm, dźwi 
gary oraz silnik do ro­
weru przyczepny sprze­
dam. Oferty z podaniem 
ceny Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
8656g.

Bufet i kredens gdański 
sprzedam. Poznań, Gło­
gowska 149.151 m. 6, od 
godz. 16—18. 8670g
Sprzedam lodówkę
„Bosch” na chodzie. A- 
dres wskaże Eiuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
nr 867lg.
Dywan perski Buchara 
280 X 360 unikat' -piękny 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 8674g.
Wózek głęboki chromo­
wany z ceratową budką 
oraz spacerówkę sprze­
dam. Poznań, Niedział­
kowskiego 25 m. 7. 86788
Spacerówkę ładną na ło­
żyskach sprzedam. Po­
znań, Słowackiego 37 m. 
10.  868Ig
Radio klawiszowe ,,Stern” 
nowe sprzedam. Poznań, 
Szamarzewskiego 22 m, 10.

8683“

Szwajcar samotny z prak­
tyką do 10 krów potrzeb­
ny od 1. 4. br. Warunki 
b. dobre. Zgłoszenia: Wła 
dysław Rajewicz, Pętko- 
wo, poczta i stacja kol. 
Środa Wlkp. 8499g
Krawiec i ręczniarka na 
stałą pracę potrzebni. 
Zgłoszenia: Poznań, 23 
Lutego 63. Zakład Kra­
wiecki. 8650g

Kupno
Maszynę do szycia dam­
ską i krawiecką kupię. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
7940g. ___ __________
Kupię termosy do lodów 
i pokrywy. Kostusiak, Pu 
szczykówko. Cukiernia.
_____________________8293g
Obręcze motocyklowe do 
,,B. M. W.” (40 otworów) 
kupię. Poznań, Ogrodowa 
11 (Chromownia). 9077g

Przyczepę ciężką typu 
wojskowego do motoru 
BMW R-71 spiesznie ku­
pię. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 8626g.

Motocykl BMW 750 ccm Z 
wózkiem Steiba sprze­
dam. Leszek Mieloch. Po 
znań - Biaiagóra. Obej­
rzeć u R. Kowalskiego. 
Poznań, ul. Dąbrowskie­
go 30, w podwórzu, tel. 
27-30. 8304g
Sprzedam zgrubiarkę 
(Stauchmaschińe), ma­
szynę do gięcia obręczy, 
do wpuszczania buksów,’ 
tokarnię kołodziejską, au­
tomat do kół. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3 dla 8383g.
Sprzedam szafę ognio­
trwałą. Genderka. Po­
znań, Przemysłowa 62 m. 
3, od godz, 17.8479g
Sprzedam maszynę do 
wyrobu rękawiczek ósem­
kę w dobrym stanie. Per­
lik, Luboń 3, Sobieskiego 
2. 8620g

Kontrabas trzyczwarte 
spód welbowany, skrzyp­
ce wygrane, maszynę do 
pisania „Orga Privat” 
sprzedam. Kurowski, Gro­
dzisk Wlkp., Rynek 15.

8643g
Radio „Sachsenwerk” 4- 
lampowe sprzedam. Poz­
nań Kościuszki 103 m. 10. 

8645g
Szafę 3-drzwiową forni­
rowaną na dąb. kuchnię 
kompletną, biurko dębo­
we, łóżeczko dziecięce 
sprzedam. Burdelski, Poz­
nań. Piekary 22/23, sto­
larnia. 8646g
Spawarkę transformato­
rową z regulacją płynną 
od 50—250 A sprzedam. 
Poznań-Górczyti, Krzywa 
29. 8666g

Lokale

+
Dnia 27 marca 1957 zmarła po ciężkich cierpie­

niach moja najdroższa matka i babcia, ukocha­
na siostra 1 ciocia, przeżywszy lat 66, śp.

z Gadzińskich

Eleonora Smarszcz
1 roto Jankowska

Pogrzeb odbędzie się dzisiaj, w sobotę, o godz. 
11.10 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążone 
córka z wnuczką oraz rodzina 

9309g

Radio ,.Beethoven” 12-lam 
powe, klawiszowe nowe 
sprzedam. Poznań. Trau­
gutta 13 nr. 3 od godz. 20. 

8667g
Zegarek nowy „Atlantic” 
(automatic, samoczynny 
naciąg), 3.200 zł sprzedam. 
Poznań, Stalingradzka 31, 
parter. 8669g

Dnia 28 marca 1957 zmarł po krótkiej chorobie 
nasz długoletni pracownik i kolega

Bolesław Lissowski
przeżywszy lat 47.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 30 bm. o | 
godz. 11.30 na cmentarzu na Junikowie.

Rada Zakładowa Dyrekcja
Współpracownicy

Poznańskich Zakładów Ceramiki Budowlanej
Q272g

Przewielebnemu Du­
chowieństwu i Wszyst­
kim, którzy oddali o- 
statnią przysługę na­
szej najdroższej córce, 
śp.

Mirosławie 
Stelmaszyk 
składamy

SERDECZNE
PODZIĘKOWANIE

rodzice 
9045g

Dnia 23 marca 1957 r. 
zmarl, opatrzony Sa­
kramentami św., prze­
żywszy lat 83. śp.

Roman
Dyderski
Pogrzeb odbył się 26 

bm. na cmentarzu na 
Górczynie, o czym za­
wiadamiają
żona, synowie 1 wnuki
Poznań, Chociszewskie 

go 15. 8684g

Inteligentna, pracująca 
na stanowisku, poszukuje 
pokoju. Warunki do omó­
wienia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 8615g.
Panienka pracująca po­
szukuje spiesznie pokoju. 
Adres wskaże Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3 nr 8621g.
Lokal handlowy z 2 ok­
nami wystawowymi za­
mienię na samodzielne, 
jasne pomieszczenie. 
Dzielnica, piętro obojętne. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
8627g. ______ _________ _
PrzyjmiemĘ kulturalną 
panienkę na pokój naj­
chętniej uczennicę z pro­
wincji. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 8634g.

Zamienię ładny pokój, 
słoneczny 26 m2 z używa­
niem kuchni, łazienki, w 
śródmieściu na podobny 
dzielnica obojętna. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 8637g.
Pokój z kuchnią, ogro­
dem na Osiedlu War­
szawskim zamienię na 
pokój z kuchnią lub 
większe. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3 dla 8644g.
Dwie panienki poszukują 
pokoju. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 8653g.
Poszukuję do remontu 2 
pokoi z kuchnią. Warun­
ki do omówienia. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 8659g.
Starszego, samotnego, 
pracującego pana przyj- 
mę na pokój. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Swierczew-

W pierwszą bolesną rocznicę śmierć? sp.

inżyniera

Stefana Duchowskiego 
odprawione zostaną msze św. w niedzielę 31 mar­
ca br. o godz. 12.15 w kościele OO. Franciszka­
nów oraz w poniedziałek 1 kwietnia br. o godz. 
6 w kościele św. Michała, o czym zawiadamia 
8897g rodzina

skiego 3 dla 8660g.
Lokal handlowy lub na 
warsztat rzemieślniczy 25 
m* przy ul. 27 Grudnia, 
po remoncie odstąpię. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego J dla 
8661g.
Mieszkanie 37 m8 samo­
dzielne, nadające się na 
cichy przemysł w okolicy 
Parku Kasprzaka zamie­
nię na mieszkanie 2 poko 
je z kuchnią samodziel­
ne. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 8«6Sg.

Wojew. Zakład Usług Bauietectaicznydi j
zawiadamia *

swych Klientów jak i wszystkich posiadaczy sprzętu radiowego * 
o przeniesieniu 4

STACJI OBSŁUGI RADIOTECHNICZNEJ ♦
W LESZNIE, z ul. Słowiańskiej 7 ♦

NA UL. WOLNOŚCI 22 *

oraz o uruchomieniu nowych punktów' usługowych J
w OTROWIE Wlkp. przy ul. gen. Świerczewskiego 14 t 
w WĄGROWCU przy ul. Wojska Polskiego 2 J

S. O. R. dokonują wszelkich napraw z zakresu radiotech- Z 
niki, a w szczególności bezpłatnie naprawy odbiorni- 
ków produkcj-i krajowej i zagranicznej w ramach gwa- ♦ 
rancji fabrycznej. K1820 2

UBRMNKA
do 1-szcj Komunii św.

w wielkim wyborze 
oraz PROCHOWCE 

i WIATRÓWKI 
poleca firma 

CcbjLwd JttidweliA 
^oznon i, uLSz/toina, 19

Poszukuję pokoju. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 8654g.
Pokoju pustego dla 2 star­
szych osób szukam. Wa­
runki do omówienia. Po­
znań, tel. 508-68. 8715g

maść.

Kamienice, wille, parcele, 
domki w różnych dzielni­
cach polecam — poszu­
kuję. Nowak, Poznań. 
Czerwonej Armii 26. tel 
87-95. 4615g
Gospodarstwa 5—100 mórg, 
wille, domy — kto ma za 
miar sprzedać. Dokładny 
opis i cenę przesłać: Po­
średnictwo Otręba, Jaro­
cin, Kilińskiego 2. 8230g
Korzystnie sprzedam par­
celę, powierzchnia 1400 
m2 przy Rynku Sródec- 
kim. Adamczak, Poznań- 
Wilda, Łanowa 11 m. 5.
_________  8408g 
Kupię spiesznie kilka 
mórg żwiru (żwirownie) 
z zabudowaniami lub bez 
Hinc, Poznań, Piekary ’9

__  8437R 
Sprzedam wiilkę jednoro­
dzinną, nowowybudowa- 
ną, wolną (Poznań-Wola), 
cena 260 000 zł. Zgłosze­
nia: Poznań, Dąbrowskie­
go 70 m. 16. 8566g
Sprzedam parcelę Poznań- 
Wielka Starołęka 1200 m2. 
oparkanioną z drzewkami 
i małym domkiem gospo­
darczym. Poznań. Popliń- 
skich 12a m. 17. 86l3g
Wezmę w dzierżawę wzglę 
dnie kupię gospodarstwo 
rolne 7—10 ha w okolicy 
Poznania. Oferty: Góral­
ski, Poznań, Domini ka-s. 
ska 7 m. 8. 8618g
Dom z wolnym trzypo­
kojowym mieszkaniem, 
ogrodem sprzedam, dziel­
nica Jeżyce, dojazd auto­
busem miejskim. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 8632g.
Sprzedani parcelę przy 
przystanku tramwajowym 
na Junikowie. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3 dla 8658g.
Sprzedani parcelę 770 ms 
pod budowę wraz z obo­
rą na rozbiórkę w Szamo­
tułach. Wiadomość: Ma­
rian Siedź, Krzyż, Rejta­
na 3. 8672.8

Lekarskie
Dr Eugenia Rygłewiczowa 
— choroby kobiece, wró­
ciła i przyjmuje od godz. 
15—16. Poznań. Słowackie 
go 55. 8676g

Różne
Obuwie na kauczuku, ml- 
krogumie, buty gumowe, 
opony, dętki naprawia 
„Wigum”. Poznań, Strze­
lecka 21, tel. 96-40. 4582g

Najmodniejsze hafty ma­
szynowe na wszelkich 
tkaninach, welony, w jed­
nym dniu, plisowania, me 
reżki, okrętw, dziurki, 
paski, guziki wykonuje­
my terminowo. „Hafto- 
plis”, Poznań. Mylna 24 
(Jeżyce).6296g
Suknie ślubne, welony 
wypożycza „Elegancja” 
Poznań, ul.' Mickiewicza 
13. 6585g

W kuchenkach gazowych 
poprawiam znacznie wa­
runki odbioru gazu, skra­
cając . bardzo wydatnie 
czas gotowania. Warsztat 
Mechaniki „Terrax”. Po­
znań, Kochanowskiego 5, 
t«i. 91-82, 8423g

Poznańska Fabryka Maszyn Żniwnych
Poznań - Słarożęka 

ul. Pstrowskiego nr 1 
ogłasza, że ma

NA SPRZEDAŻ
niżej

1. frezarka pozioma
2. frezarka pionowa
3. szlifierka do noży
4. prasa mimośrod. do nakrętek
5. skrawężarka do śrub
6. - gwinciarka pion, do O 6 mm
7. gwinciarka 4-wrzecionowa
8. gwinciarka 5-wrzecionowa
9. niciarka pionowa 0 5,

szt. 1

2

Wymienione maszyny można obejrzeć w ciągu
7 dni od daty ogłoszenia w 
Mechanika w godz. od 9—12.

Oferty prosimy składać do
Oferty będą obowiązywały

Dziale Głównego ,

Działu Sprzedaży, 
oferentów przez

okres 1 tygodnia od daty złożenia. O przyjęciu 
bądź odrzuceniu oferty oferenci będą po tym 
terminie zawiadomieni na piśmie.

K1826

POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
LEŚNEJ PRODUKCJI NIEDRZEWNEJ „L 

w Poznaniu, ul. Słowackiego 13

OGŁASZA PRZETARG
sprzedaży i kompletu urządzenia chłodniczego 
2500 keal wraz z parownikami po kapitalnym 
remoncie. Termin składania oferty do dnia 10 
kwietnia 1957 r. K1812

bowania, farbowania skó­
ry baranie oraz inne fu-
terkowe. Szybkie 
nanie. Farbiarnia 
Poznań, Wroniecka
Mokrej.

wyko- 
Futer 
— ró”

«353g

Pani miła, gospodarna, 
pracująca zawodowo, z 
braku znajomości pozna 
pana do ląt 35. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 8501g.

Igły do podnoszenia o- 
czek. najwyższej jakości 
polecamy. Naprawy igieł, 
maszynek wykonujemy. 
F-ma „Terrax”, Poznań, 
Kochanowskiego 5, tel. 
91-82. 8424g
Farbuje, odświeża buty, 
torby, teczki, płaszcze 
skórzane i zamszowe: 
Pąacownia „Blask”. Po­
znań, 27 Grudnia 5.

8630g
Naprawy, strojenia, poli- 
turowanie pianin i forte­
pianów. Bartkowiak, Po 
znań. Chlebowa 14, tel. 
519-42. 8451g
Przepisuję na maszynie 
terminowo w ramach prac 
zleconych. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 8614g.
Oddam w dzierżawę do­
bremu fachowcowi pie­
karnię na przedmieściu 
Poznania w dobrym punk 
cle. Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 nr 8662g.

Kupię marki zach.-nie­
mieckie od osoby posia­
dającej je, do wykorzy­
stania w Niemczech. Wa­
runki do omówienia. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Swierczetvskiego 3 dla 
8677g,

Matrymonialne
liiuro Matrymonialne Po 
znań 1, skrytka 103, koja­
rzy dyskretnie małżeń­
stwa. Bezpłatnych infor­
macji udzielamy po nade 
słaniu adresu i znaczków
za 1,55 zł. 637.3g
Panna lat 19, przystojna, 
inteligentna, religijna, z 
braku znajomości pozna 
pana do lat 30, chętnie 
przystojnego inżyniera. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
8515g.

Młoda wdowa, posiadają­
ca większe gospodarstwo, 
zapozna przystojnego, in­
teligentnego, dobrego roi 
nika w wieku od 37—42 
lat. Poważne oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 8529g.

Panna lat 31, inteligentna, 
muzykalna, pozna pana w 
celu matrymonialnym. 
Rozwiedzeni wykluczeni. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
8543g._______ ______
Pan lat 32, średniego 
wzrostu pozna w celu ma 
trymonialnym panią do 
lat 32. dobrego charakte­
ru z Poznania lub okoli­
cy, posiadającą mieszka­
nie. Rozwódki nie wyklu 
czone. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 8551g.
Który wartościowy, wy­
soki pan chciałby napi­
sać do bardzo przystojnej 
29-Ietniej blondynki, wy­
kształconej, miłej i deli­
katnej. Cel matrymonial­
ny. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 
dla 8562g,__________ _ 
Kawaler ląt 25, przystoj­
ny. z wyższym wykształ­
ceniem, posiadający nie­
ruchomość pozna odpo­
wiednią panią. Fotografie 
miłe widziane, gwaran­
tuję zwrot. Szczegółowe 
oferty Biuro O&łoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
8570g.
Panna brunetka o oczach 
piwnych, średniego wzro­
stu z braku znajomości 
pozna w celu matrymo­
nialnym pana od lat 30— 
40, bez nałogów, z dobrym 
charakterem. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 8607g.

Nauczycielka samotna, 
przystojna, zgrabna, mu­
zykalna, posiadająca mie 
szkanie. pozna starszego 
odpowiedniego towarzy­
sza życia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3 dla 8640g,
Kawaler lat 30 (samotny), 
inteligentny, pracujący za 
wodowo, posiadający mie 
szkanie pozna pannę lat 
22—28. Oferty Biuro O- 
głoszeń. Świerczewskiego 
3 dla 865.5g.______________  
Właścicielka nieruchomo­
ści. starsza wdowa, inte­
ligentna, niebiedna, pozna 
pana około lat -50 w celu 
matrymonialnym. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 8827g.

Głos WIELKOPOLSKI
Redafceja: Poznań ul. Grunwaldzka t# Teletwr 
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Na polach ruch. Niektó­
rzy rolnicy kończą orki, in­
ni już sieją. Pracom wio­
sennym sprzyja pogoda. Na 
zdjęciu brygada traktorowa 
Gospodarstwa PGR w Lu­
bawie (pow. Gniezno) zao­
rała już około 10 ha ziemi, 
na której w tych dniach wy 
sieje lucernę.

Fot.: K. Przychodzki

Nasi korespondenci piszq
Z Jarocma

W I kwartale bieżącego roku
miejskie i gromadzkie rady naro­
dowe powiatu jarocińskiego otrzy­
mały do rozdziału 504,5 m3 tarci­
cy, 1.C83 m3 drewna użytkowego, 
910 ton cementu, 329,7 ton wapna, 
120 tys. sztuk cegły i 12 tysięcy m2 

■ papy. W porównaniu do roku u- 
biegłego przydziały materiałów
budowlanych wzrosły od 
proc.

30 do 70

* * *
Plan gospodarczy pow. 

skiego na 1957 r. zakłada,
jarociń- 
żę prze-

ciętne plony 4 podstawowych zbóż 
winny osiągnąć 16 q z ha, ziemnia 
ki — 135 q z ha, a buraki cukrowe 
— 223 q. W oparciu o produkcję 
roślinną przewiduje„ się dalszy 
wzrost pogłowia inwentarza żywe 
go. Aby ten plan został zrealizo­
wany, przewiduje się pomoc kre­
dytową w wysokości 2.500 tysięcy 
zł na pożyczki długoterminowe i 
1.250 tys. zł na pożyczki krótkoter 
minowe. Projektowane prace me­
lioracyjne obejmą konserwację ro 
wów na długości 302 km i renowa­
cję drenowań na obszarze 13.798 
ha.

Budżet pow. jarocińskiego na 
rok 1957 wzrósł w porównaniu z 
1956 r. o 2,7 proc., bez uwzględnie­
nia jednak przewidywanej nadwyż 
ki dochodów w 1957 r., która wy­
raża się kwotą 1.900 tys. zł. (alk)

Z Krotoszyna
Z 50 spółdzielni produkcyjnych 

w powiecie krotoszyńskim, zespo­
łowo nadal gospodarują 22, w tym 
18 spółdzielni typu III i 4 typu Ib. 
Ogólny obszar gruntu, gospodaro- 
wany przez te spółdzielnie, wyno­
si 5.219 ha, a liczą one ogółem 
591 członków, w tym 95 kobiet.

Dniówka obrachunkowa w natu­
rze w typach III wahała się od 4 
kg w RZS Rozdrażew do 8 kg w 
RZS Borzęciczki. Natomiast w ty­
pach Ib: od 8 kg (RZS Jasnepole) 
do 22 kg (w Lipówcu). Dniówka w 
gotówce w typach III: od 5 zł 
(RZS Konarzew) do 36 zł (RZS Po

Teatry
.Grzesznicy bezKONIN

X winy" (Państw. Teatr z Gniez- # 
f na); KALISZ — „Rozdroże mi- Z

łości". /

{Kina J
$ KALISZ — Wolność: „Waka- i 
i cje sycylijskie", Stylowe: „Ona 4 
\ tańczyła jedno lato“; OSTROW J 
f— Przodownik: „Wielka przy- a 
{ goda“, Słońce: „Sąd Boży"; a 
{ GNIEZNO — Polonia: „Berlin- » 
{ ski romans", Lech: „Pan kapi- . 
» tan i jego bohater"; LESZNO \ 
4 — Sportowiec: „Ziemia". £ 

J Radio (

i

*

PROGRAM I i
Fala 1.322 m

12.10 — aud. dla wsi, 12.20 — f 
na swojską nutę, 12.40 — kon- 
cert chóru rozgł. wrocł. PR, 13 a 
— muz. rozrywkowa, 13.20 — i 
magazyn muzyczny, 14 — aud. , 
szkolna, 14.20 — koncert roz- J 
rywkowy, 15.10 — lekkie utwo- “ 
ry fortepianowe, 15.30 — kon- f 
cert z płyt „Muza", 16 — z ży- r 
cia Zw. Radzieckiego, 16.30 — ę 
w rytmie sportowym, 17.05 — <* 
aud. dla dzieci, 17.35 — pieśni f 
ludowe Kanady, 17-55 — wolna 
trybuna literacka, 18.10 — kon- . 
cert życzeń, 19.05 — obrazek z - 
życia malarza, 19-35 — koncert ’ 
krak. ork. PR, 20.30 — jutro > 
zmiana programu; słuch., 21.30 ' 
— wieczór rozrywkowo-tanecz- ę 
ny, 22 — melodie taneczne gra ( 
poznański sekstet 155, 22.20 1
muz. taneczna, 23.10 — koncerty 
solistów#

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 12.04, a 

15, 19, 21 i 23.

Wspaniałe obiekty na kolonie letnie
czekajq

Wiele zakładów pracy w Po 
Isce centralnej szuka obiek­
tów na kolonie letnie względ 
nie na punkty wypoczynkowe 
dla pracowników. Z zasady po

gorzela-wieś). Natomiast w typach 
Ib: od 2 zł (RZS Różopole) do 10 zł 
(RZS Lipowice).

Największą wydajność zbóż pod­
stawowych uzyskał RZS Pogorze­
la-wieś — 28,9 q z ha, najniższą 
RZS Rzemiechów — 19 q z 1 ha.

(fk)
*

Przy Prezydium Powiatowej Ra­
dy Narodowej w Krotoszynie po­
wstała ostatnio Komisja Kwalifi­
kacyjna do Spraw Budownictwa 
Indywidualnego. Komisja ta w naj 
bliższym już okresie przystąpi do 
rozdziału pożyczek na budowę 
domków jednorodzinnych. Powiat 
krotoszyński dysponuje na ten cel

(fk)kwotą 500.000 zł.

Na ostatniej sesji 
Rady Narodowej w 

Powiatowej 
Krotoszynie

przyjęty został projekt budżetu 
powiatowego na rok bieżący. W 
stosunku do budżetu z ubiegłego 
roku zwiększyły się znacznie wy­
datki na zdrowie i kulturę fizycz­
ną (do kwoty 6.500.000 zł) oraz na 
oświatę i wychowanie (8.500.000 zł). 
Na wydatki inwestycyjne budżet 
przewiduje sumę 1.513.000 zŁ

Sąd Powiatowy w Krotoszynie 
skazał ostatnio: Władysława Bor- 
ka na karę 6 miesięcy więzienia 
za ponowne zawarcie związku mał 
żeńskiego, mimo iż w tym czasie 
pozostawał w związku małżeńskim 
z Marianną B.

Stefana Witkowskiego, zam. w 
Mokronosie, za znęcanie się w sta 
nie nietrzeźwym moralnie i fizycz 
nie nad najbliższą rodziną, wywo­
ływanie awaijtur, bicie żony i dzie 
ci oraz odgrażanie się zbrodnią, 
na karę jednego roku więzienia z 
warunkowym zawieszeniem wyko­
nania na okres 5 lat, by w ten spo 
sób oskarżonemu dać możność na­
prawy krzywd wyrządzonych ro­
dzinie. (£k)

Z Wolsztyna

Plany składek na odbudowę sto­
licy i kraju w naszym woje­

wództwie najlepiej zrealizowały w 
ub. roku powiaty: Wągrowiec (146 
proc.), Września i Śrem (po 120 
proc.). W tym roku spodziewamy 
/ię osiągnąć w Wielkopolsce na ten 
sam cel, ok. 17 milionów zł. Do­
tychczas zebrano już przeszło 3 
miliony zł.

W tym roku korzystna realiza­
cja składek SFOS przyniesie po­
kaźne korzyści również poszcze­
gólnym powiatom czy miastom. W 
br. przeznacza się 50 proc, ogól­
nych wpływów do dyspozycji Pre­
zydium PRN względnie MRN, i to

(kh)na cele inwestycyjne.

W Wolsztynie trwają prace ziem­
ne pod budowę dużego bloku 

mieszkalnego dla 20 rodzin. Całko­
wita budowa bloku zostanie ukoń­
czona w 1958 r. W tym roku bę­
dzie wybudowana szkoła we wsi 
Wola Jabłońska.

Latem zostanie oddany do użyt­
ku nowy budynek administracyj­
ny dla Rejonowego Kierownictwa 
Robót Wodno-Melioracyjnych. Wy 
kończona będzie również nowa 
lecznica zwierząt w Komorowie. 
Spółdzielnia Remontowo-Budowla­
na uruchomiła betoniamię. (kh)

Z Opalenicy
W naszym miasteczku coraz 

jaśniej. Jeszcze niedawno było 
zaledwie 20 punktów świetl­
nych, a obecnie jest ich 60. W 
tym roku postawi się dalsze 10 
i to na peryferiach miasta!

W ostatnich miesiącach na 
elektryfikację miasteczka wy­
dano około 200 tys. zł.

Prawie 80 tys. zł przeznaczo­
no w Opalenicy więcej na go­
spodarkę komunalną niż w ub. 
roku. Za tę sumę ułożone zo­
staną chodniki na długości 1,5

। km i nowa nawierzchnia — 1 
5"* * j km ulic. (aa)

na zagospodarowanie
szukiwania te obejmują tylko 
dwa rejony: góry i wąski pas 
brzegu morskiego. Natomiast 

zapomina się zupełnie o zap 
leczu Wybrzeża, gdzie -wiele 
pięknych, dobrze położonych 
obiektów czeka na zagospoda 
rowanie.

Obiekty te, to przede wszy­
stkim dawne pałace w mająt­
kach junkrów pruskich. Wo­
jewódzkie Komisje Planowa- t 
nia Gospodarczego przy Pre­
zydiach WRN w7 Szczecinie i 
Koszalinie posiadają wykazy 
budynków, w których — przy 
stosunkowo niewielkim wkła­
dzie pracy i finansów — mo­
żna by umieścić tysiące dzieci 
w okresie wakacyjnym, a wio­
sną i jesienią dalsze dziesiąt­
ki tysięcy osób dorosłych i to 
zapewniając im doskonałe wa 
runki wypoczynku.

Trzeba podkreślić, iż niemal 
wszystkie dwory znajdują się 
w rozległych parkach, nad wo 
dą, często w pobliżu lasu. Par 
ki i lasy umożliwiają przyjem 
ny pobyt, a jeziora lub rze­
ki pozwalają na uprawianie 
sportów wodnych, kąpieli, 
wędkarstwa itp.

Obiekty w większości wy­
padków nie są poważniej zni­
szczone; były bowiem wyko­
rzystywane dotychczas na in­
ne cele (biura spółdzielni pro­
dukcyjnych, składy zboża, ma 
gazyny siana). Toteż przysto­
sowanie ich na kolonie lub 
ośrodki wczasowe czy pensjo­
naty wiejskie na ogół nie wy­
maga większych wkładów, a 
dobrze prowadzone z pewno­
ścią przyczyniłyby się 
spodarczego ożywienia 
rza Zachodniego.

Obiektów takich jest 

do go- 
Pomo-

W WO-
jewództwach szczecińskim i 
koszalińskim kilkadziesiąt, jak 
np. piękny pałac (na około 200 
osób) w Rybokartach (na 
wschód od Gryfic), uroczo po­
łożony w parku nad jeziorem, 
albo pałac w Dolsku (pow. my 
śliborski), otoczony dużym par 
kiem — rezerwatem przyro­
dy (rosną w nim bowiem 
wspaniałe okazy egzotycznych 
i rzadkich drzew).

Tu Poznań!
Na tegorocznych Targach 

również i rzemiosło wielkopol­
skie zaprezentuje swój dotych­
czasowy dorobek. Udział zgło­
siło 40 wystawców.

Projekt zorganizowania w 
mieście „Dni Studenta” został 
zaakceptowany. Impreza ta — 
której termin ustalono na 4 i 5 
maja br., przypominać będzie 
sławne już krakowskie „Juve- 
nalia“. Cel imprezy: zacieśnie­
nie kontaktu ze społeczeń­
stwem.

150 tys. m2 otynkuje w tym 
roku Przedsiębiorstwo Robót 
Elewacyjnych. A więc o 50 tys. 
m2 więcej niż w roku ubieg­
łym. Nową szatę otrzymają nie 
tylko domy w śródmieściu, ale 
także i na peryferiach, jak np. 
na Osiedlu Dębieckim.

W hotelach poznańskich trwa 
ją obecnie przygotowania na 
przyjęcie gości zagranicznych 
przybywających na Targi. 60 
pokoi w hotelu „Turystycz­
nym" otrzyma nareszcie tele­
fony. W „Poznańskim" od­
świeżone zostaną wszystkie po­
koje. Również i w kawiarniach 
odbywają się obecnie remonty 
i generalne porządki.

Niegodny nazwy
Grodzisk nie jest bogaty 

w zieleń; do najbliższego 
lasu około 3 km drogi. 
Zdawałoby się, że mie­
szkańcy będą tym bardziej 
cenili jedyne miejsce zie­
leni i wypoczynku — Park 
Miejski.

Tymczasem grodziszcza- 
nie spacerują wśród poła­
manych krzewóra i mniej­
szych drzewek, wśród pa­
pierów i nieczystości. Na 
ławkach nie można usiąść, 
bo są w większości poła­
mane i niejednokrotnie po 
zostały po nich tylko beto­
nowe słupki. Część płotu 
już dawno chyba spłonęła 
w piecach „przedsiębior* 
czychP mieszkańców. / leje 
i ścieżki już dawno nie wi 
działy łopat, grabi i koszy 
na papiery i odpadki.

Czyżby Prezydium MRN 
zapomniało ó parku?

T. B.

Byłoby pożądane, aby zakła 
dy pracy, związki zawodowe, 
organizacje czy szkolne komi­
tety rodzicielskie z centralnej 
Polski zainteresowały się ty­
mi możliwościami. Wszelkich 
informacji o obiektach udzie­
lą Wojewódzkie Komisje Pla­
nowania Gospodarczego przy 
Prezydiach WRN w Szczecinie 
i Koszalinie. (ZAP)

Odkrycia 
archeologiczne
W Grabienicach

W tych dniach uczniowie 
Szkoły Podstawowej w Grabie 
nicach pow. Konin dokonali 
przypadkowego odkrycia sze­
regu cennych zabytków ar­
cheologicznych. Znaleziono ur 
ny i inne naczynia gliniane 
oraz różne przedmioty. Zebra­
ny materiał zabezpieczono w 
szkole podstawowej. W nie­
długim czasie zostanie prze­
kazany do Muzeum Regional­
nego w Koninie.

Tu należy zaznaczyć, że 
zbiory archeologiczne Muzeum 
Konińskiego znajdują się pod 
stałym nadzorem fachowym 
Muzeum Archeologicznego w
Poznaniu, które dokonuje 
serwacji i inwentaryzacji

kon
za-

bytków. (zp)

W Wilkowyji
O ciekawym zdarzeniu in-

formuje mieszkaniec Wilko- 
wyji w pow. jarocińskim Wa­
lenty Łączny, który nie tak 
dawno wydobywał pnie w od­
ległości 1 km od Wilkowyji 
przy drodze Wilkowyja — Tar 
ce. W małej kotlince w pobli­
żu zdroju na głębokości 50 cm. 
natrafił na 5 urn z zawarto­
ścią popiołu i drobnych kości. 
Urny wypalane z białej gliny, 
są częściowo uszkodzone przez 
korzenie. (alk)

W Lisie k. Kalisza
Muzeum Ziemi Kaliskiej 

wzbogaciło się ostatnio o sze­
reg nowych eksponatów. Kie­
rowca ciężarówki Czesław Wy 
socki przekazał do Muzeum że 
lazny grot oszczepu, który zna 
lazł w piaskownicy we wsi Lis 
pod Kaliszem. Jerzy Koszak z 
Kalisza ofiarował miecz żela­
zny.

Chłopi przynoszą również 
różne przedmioty z zamierzch 
łych czasów — kamienne mło­
tki, siekiery, gliniane garnki, 
itp.

Ach, ten topór!
Donosiliśmy już w artyku­

łach „Bezmyślny topór" i 
ostatnio „Czy topór był bez­
myślny?" o wyrębie drzew w 
zabytkowym parku w Grodźeu 
pow. Konin. W tej sprawie 
otrzymaliśmy ostatnio dwa li­
sty z Prezydium WRN w Poz­
naniu. Różni je data tylko 
dwóch dni. Jeden z Wydziału 
Kultury, datowany 22 mar­
ca 1957 r., drugi z Oddziału 
Leśnictwa z 20 marca. Okazu- 
je. się, że punkt widzenia 
tej samej sprawy może być 
zupełnie inny.

Oto wyjątki z pisma Oddzia­
łu Leśnictwa nr 5316/57:

„...Na wniosek Nadleśnictwa, 
po wycechowaniu drzew przez 
miejscowego leśniczego, doko­
nano wyrębu 40 wiązów, opa­
nowanych chorobą Graphiuni 
ulmi. Wyrąb był celowy i ko­
nieczny. W parku znajduje się 
jeszcze ponadto kilka wiązów 
opanowanych tą chorobą, które 
należy usunąć... Na terenie par 
ku nie stwierdzono dewastacji 
— a przytoczone zarzuty w no­
tatkach prasowych nie znalazły 
potwierdzenia 
tycznym...”

stanie fak-

A oto co pisze Wydział 
tury WRN w Poznaniu 
IV_74/3/57),

„... Wszelkie zręby 
twych drzew, nawet

Kul- 
(KL

mar- 
gdy

sprawa jest zupełnie oczywi­
sta i nie budzi wątpliwości, 
mogą być dokonywane wy­
łącznie za zgodą fachowej 
władzy, jaką na terenie wo. 
jewóaztwa jest Konserwator 
Przyrody. Władze leśne, któ 
re wydawały „zezwolenia"/ 
na. wycięcie drzew w gro- 
dzieckim parku, nie posiać 
dają w tym względzie żad­
nych uprawnień. Mogą one 
jedynie zwrócić uwagę użyt­
kownikom na objaw choroby,

Lech i roi radzi
w turnieju koszykówki

W drugim dniu międzynarodowego turnieju w piłce koszykowej 
mężczyzn, Lech po zwycięstwie nad miejscową Olimpią 65:42 umoc­
nił swoją pozycję przodownika i nic raczej nie staje na przeszko­
dzie, że zostanie zwycięzcą turnieju. Dynamo ('Rumunia) pokonało
drużynę Wybrzeża — GKS 52:34, 
giej pozycji.

LECH (POZNAŃ) —
65:42 (38:12)

Lechiści wystąpili w 

OLIMPIA

meczu tym
bez Pudelewicza, a po zmianie 
stron, mając zwycięstwo zapew­
nione, wystawili rezerwową piąt­
kę, która w pełni spełniła swoje 
zadanie. Gra stała na przecięt­
nym poziomie, przy czym w dal­
szym ciągu uwidacznia się spadek 
formy zawodników Olimpii, któ­
rzy zagrali bez Gełety i Chudziń­
skiego.

Najwięcej punktów dla Lecha 
zdobyli: Kalek — 13, Ciszewski — 
12, Haglauer — 10. Dla Olimpii — 
Gawroń — 10, Małek i Leśniczak 
po 8.

DYNAMO (BUKARESZT) — GKS 
(GDAŃSK) 52:34 (24:15)

Na ogół wszyscy spodziewali się, 
że zawodnicy rumuńscy rozniosą 
zespół Wybrzeża. Zresztą sam po­
czątek na to wskazywał. Jednak w 
późniejszym okresie drużyna GKS 
zaczyna coraz lepiej grać, a sto­
sowana przez nich obrona strefo­
wa jest dla ich przeciwników 
trudna do przebicia. Dopiero w 
końcówce Dynamo zaczęło wyraź­
nie przeważać. Niewątpliwie 
wpłynęło na to zejście z boiska za 
pięć osobistych najlepszego za­
wodnika GKS — Kowalskiego. Z 
drugiej strony Rumuni zaczęli z 
powodzeniem stosować szybkie a- 
taki, którymi zdezorientowali za­
wodników GKS.

Z drużyny rumuńskiej najlepiej 
wypadli Raducanu, zdobywca 19 
punktów oraz motor wszelkich ak­
cji zaczepnych — Niculescu. W

Do Paryża
bez Chromika

W niedzielę, w lasku Vincennes 
pod Paryżem odbędzie się trady­
cyjny XX bieg przełajowy o na­
grodę gazety „L‘Humanitć". O- 
bok gospodarzy na starcie staną 
zawodnicy: ZSRR, CSR, Polski, 
Węgier i Anglii.

Drużyna polska wyjechała w 
składzie: Krzyszkowiak, Ożóg,
Graj, Olesiński, Chomiczewski, 
Mazur, Gaborówna, Snopówna, Za 
rzycka i Wawrzynek. Ekipie towa­
rzyszy trener Mulak. Tym razem 
w biegu „L‘Humanite“ nie weź­
mie udziału Jerzy Chromik, który 
w ub. latach staczał w lasku Vin- 
cennes zacięte pojedynki z Kucem 
I Zatopkiem.

usychanie drzew itp. Wszel­
kie jednak decyzje co do 
zmian w parku należą do 
konserwatorów wojewódz­
kich i to: sprawy związane 
z układem parku rozstrzyga 
Konserwator Zabytków, zaś 
o wycięciu bądź zachowaniu, 
czy leczeniu poszczególnych 
drzew i krzewów, decyduje 
Konserwator Przyrody.
Sprawa nie wymaga chyba 

już dalszych komentarzy, poza 
małą uwagą, że obecny pod­
czas kontroli Oddziału Le­
śnictwa prezes Oddziału PTTK 
w Koninie widział z całą ko­
misją pnie ściętych olch o ob­
wodzie 2,5 metra, stwierdził 
usunięcie tablic obwieszczają­
cych ochronę parku, o czym 
ani słowa w wyjaśnieniach 
Oddziału Leśnictwa. Z. P.

Hasło i fakty
w ubiegłą sobotę w Wą- 

growcu o gadzinie 20.45 Wy. 
Ko.szedł z baru przy ulicy__ 

lejowej (róg Bydgoskiej) męż 
czyzna zupełnie pijany. Całą 
drogę do ulicy Kościuszki i 
ulicą Kościuszki biegł, bełko­
cząc jakimś nieludzkim gło­
sem. W tym samym czasie od 
pl. płk. Paszkowa dwóch męż 
czyzn prowadziło również zu­
pełnie pijanego mężczyznę.

W poniedziałek o godz. 20.15 
z baru przy ulicy Kolejowej 
dwóch pijaków prowadziło
trzeciego kolegę zupełnie 
lanego”.

za

Tak wygląda w praktyce 
realizacja hasła w Wągrowiec 
kich barach, że osobom w sta­
nie nietrzeźwym nie sprzeda- 
je się alkoholu! (kdw)

plasując się tym samym na dru- 

drużynie Wybrzeża na najlepsze 
noty zasłużyli sobie — Kowalski 
i Czamkowski, przy czym ten ostat 
ni uzyskał dla swoich barw naj­
więcej punktów — 13.

ftp)

Dobry poz!om 

mistrzostw ZS „Zr^“
Zwycięstwem koszykarzy p©. 

znańskiego Technikum Drogowego 
zakończyły się finałowe rozgryw- 
ki o mistrzostwo województwa ju­
niorów ZS Zryw. Następne miej­
sca zajęły': drużyna Techn. Han­
dlowego oraz Technikum Kolejo­
we z Ostrowa. Wszystkie uczestni­
czące w rozgrywkach zespoły wy­
kazały dobre przygotowanie 1 ro­
zegrały kilka ciekawych spotkań. 
Zespół Technikum Drogowego wy 
jedzie w niedzielę do Koszalina — 
gdzie rozegra międzymiastowe 
spotkanie z tamtejszą reprezenta-
cją. (w. o.)

.O BYŁA 
niespodzianka!

Dużą poczytnością cieszy się 
w mieście i powiecie gazeta 
powiatowa „Głos Wolsztyń- 
ski". W celu zasiągnięcia opi 
nil czytelników o swojej ga­
zecie „Głos Wolsztyński" roz 
pisał specj-alną ankietę. W 
konkursie tym brało udział 
1.178 czytelników.

Wśród uczestników konkur 
su rozlosowano 25 cennych 
nagród. Pierwszą nagrodę w 
postaci aparatu radiowego 
marki „Aga" zdobyła 11 let­
nia uczennica szkolna _ Ba 
sia Rajman ze wsi Obra. Dru 
gą nagrodę — rowerek dzie­
cięcy — wylosowała Łucja 
Grześkowiak, pracująca w 
Gminnej Kasie Spółdzielczej 
w Wolf ' ynie.

z
Na zdjęciu 11 letnia Basia
wygranym aparatem 

diowym. (kh)
ra-

Swierczewska 
pierwsza

Do ogólnopolskich zawodów 
strzeleckich o Puchar Tatr, odby­
wających się w Zakopanem, sta­
nęło przeszło 60 zawodników, m. 
in. z Poznania.

W pierwszym w konkurencji ko­
biet, które strzelały do tarczy o 
wymiarach 20X12 cm, zwyciężyła 
Swierczewska (Poznań KKS Lech) 
— 320 pkt. przed Goras (Kraków) 
— 210 pkt.

Nowy Komitet 
Obchodu
1800-Iecia Kalisza

W połowie marca br. został wy­
brany w Kaliszu Tymczasowy Ko­
mitet Obchodu 1.800-lecia miasta. 
W skład prezydium wchodzą: prze 
wodniczący — inż. Bronisław Ko­
szutski, wiceprzewodniczący — 
Jan Włodarczyk i ks. Antoni Ow­
czarek, sekretarz — Marian Cie­
sielski, skarbnik — Jan Wojciszew 
ski, członkowie komitetu — Józef 
Kuznowicz i dr Kazimierz Kibler.

(t)

Zabrakło słupów
W trudnej sytuacji znalazły się 

komitety elektryfikacyjne 18 wsi 
powiatu jarocińskiego z powodu 
niemożności otrzymania przydzia­
łu słupów. Podobno wyczerpała 
się tegoroczna pula przydziałowa.

Czy nie należałoby przyspieszyć 
produkcji słupów betonowych?

(ak)


